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" DLACZEGO FRANCJANIE GODZI SIĘ

NA PROJEKT STREFY NEUTRALNEJ

NA GÓRNYM ŚLĄSKU --

| -PARYŻ, 1 Czerwca. - Najważniejszym powo-
|dem, dlaczego rząd francuski sprzeciwia się 'rojekto-

. wi Anglji ustanowienia na Górnym lgsku strefy neu-
cie na posiedzeniu senatu tralnej i oddania Niemcom i Polsce tych powiatów G.
czas obrad na tą częścią buBe-|Śląska, które się opowiedziały w przeważającej więk-
tu, która ma być ERP"; „lszości za Niemcami lub Polską - jest to, że Francja
odczkodozoniaiem" obawiasię, iż oddanie części powiatów z przeważającązajęcia zagłębia Ruhr przez Wj. IUdNością niemiecką Niemcom a z przeważającą lud-
ska francuskie, ponieważ włjałMOŚcią polską Polsce, i utworzenie strefy neutralnej
do do woboru albo dotrzyś@ać z zagłębia przemysłowego, stworzyłoby precendens,
obietnicy dosłownie i zająć że zagłębie przemysłowe, jako terytorjum sporne, po-
bez współudziału, alb zająć 182* winno uledz podziałowi pomiędzy Polskę i Niemcy, do
węgla;?” “is?“ nip |Czego Francja nie dopuści, mając silne postanowienie

a de N .jzachowania i oddania Polsce całego niepodzielnego
; zagłębia przemysłowego.
d

KRWAWE WALKI W BYTOMIU

 
Premier Briand uspr
dliwia się dlaczego
kazał zająć wojsk

zagłębia Ruhr

Opowiada że zmuszony był
dosłownie spełnić przyr.

albo działać wbrew życ
niom sprzymierzeńców)

CYDOWANA W CZERWCU

Najwyższa rada imperjuni angielskie:: zade-
cyduje o kierunku polityki Anglii.

Przedmiotem obrad najwyż-
szej rady imperjum angielskie-
go będzie przedewszystkiem u
stalenie kierunku _zagranicznej
polityki angielskiej oraz za-
twierdzenie 'starych lub reko-

ie nowych |preymirzy Anglji z innymi narodami.
Oprócz tego najwyższa rada im-
perjum angielskiego rozważać bę
dzie dotychczasowy prawny sto-
sunek dominjów i Kolonji an-
gielskich do kraju macierzyste-
go. Oprócz tych spraw, najwyż-
sza rada poruszy i zadecyduje
program obrony imperjum oraz
sprawę przymierza angielsko-
japońskiego, które ma dla Anglii
niezwykle doniosłe znaczenie ze
względu na St. Zjednoczone, któ-

Krwawe walki -powstań-56 osób białych i musz
ców górnośląskich | miało zostać zabitych _

_ z niemcami 34

MONACHJUM, 1 czerwca, -
Rząd bawarski po dłuższej na-
radzie gabinetu ogłosił dzisiaj o-

| świądczenie, że zgadza się, na
wszystkie warunki aljanckiego
ultimatum do Niemiec i zrobi - ...wszystko, co tylko leży w jege LONDYN, 1 czerwca. - W

miuty, aby te warunki zostały pierwszych dniach czerwca zvhne-

weypeinione, ale sig nie zgadza/rze sig w Łondynie najwyższa

na rozbrojnie bawarskiej mili (rada imperjum gngielsklego w

„cji warodowej, tłumacząc, że or- której wezmą udzial! PrudshWI-
© ganizacia milicji nie Kolonji i dominjów w oso-
& pod zeden z artykułów wersal- bie premj b h rządów

skieg traktatu pokojowego. Kolonii i dominjów.

- |KONSULAT GENERALNY POLSKI

KOMUNIKATY URZĘDOWE

-=- | TULSA, Okla, 1 czerwca, s
Niemey odpierajq atak powstani-| W micicie Tulsa w stanie O
ców górnośląskich na miej. |homa wybuchły grożne zab

Scqwość Annaberg , |nią rasowe. Powodem wyb
„-- |zaburzeń miało być 200 m

ANNABERG, 1 czerwca. - Po-nów którzy napadli na %
wstańcy górnośląscy; którzy za-/Więzjenny w celu uwoln
atakowak niemięckie oddziały murzyna Dick Rowlanda;-o
jochotnicze w tej frałej miejsco- |żonego o znęcanie się nad biał
wości, która jest położona oko- dziewczyną. Podczas
ło 17 mil na południowy wschód (Murzynów na gmach wię
od rzeki Odry - zostali odparef strażnik zabił jednego murzy
i znajdują gię dzisiaj w odwrocie |co rozwścieczyło resztę mi
w kierunku północno-wschodn. nów, że porzuciwszy atak na %
Niemieckie oddziały ochotni- zienie ruszyli na ulice miasta

cze po odparciu ataku powstai [mm—zaa- się po śmierci swego to

ców górnośląskich wykonały warzysza, bili każdego

kontratak i wyparty powstańców napotkanego na. ulicy,

górnośląskich aż do miejscowoś- Murzynówi bicie białych

|ci Kalinów, położony około 3 i/cy było ogólnemhasłem do wile|

pół mili na północny wschód od |ki. Biała ludność w jednej +,

Annaberg. Wiadomości nade- ii uzbroiła się w broń palną 4

szłe w nocy donoszą, że powstaf- | spędziła napastników mi

 PARYŻ, 31maja.

Zjedn. Prasy. Premjer

powiedział dzisiał dzisiaj

 

 

 

   ferencji londyńskiej i trud

na G. Śląsku i wykazał w

sposób spór o żywotne sprawy

poróżnił znowu aljantów i

świadczył, że sprawa G. Ślą

musi być załatwiona w sp

BIURA EMIGRACYJNEGO PRZY KONSULACIE GENERALNYM

RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ W NEW YORKU

WAŻNE OSTRZEŻENIE z

(% POWRACAJĄCY DO KRAJU WINNI SIĘ MIEC -

: NA BACZNOSCL

[ /_ Ponieważ do Biura"tutejszego wpłynęło wostat-

P nich kilku dniach szereg zażaleń i próśb powracają

cych do Kraju obywateli polskich w związku z powa:

- źnemi kradzieżami gotówki i ponieważ zdarza się, że

| re-emigranci wiozą poważne sumy, sięgające, a nawet

ewyższające kwotę tysiąca dolarów, w gotówce,

Nipiceto-raznacee sit; 'ostr2cya,"jak. nastepujet

A" 1) Wożenie przy sobie poważniejszych sum,w go-

- tówce jest niebezpieczne. Należy go zatem unikaę, prze
| kazując przez Konsulaty Rzeczypospolitej Polskiej lub

zaufane instytucje bankowe w Ameryce wszelkie pie-
|| niądze, których nie zajdzie potrzeba użycia w drodze
do Polski.

k 3 2, Różne jednostki, a nawet i zorganizowane
| bandy rzezimieszków w Nowym Yorku czyhają na nie
- obrotnego i nieobeznanego w wielkiem mieście emi-
granta polskiego, o którym wiedzą, że powraca do oj-

- czyzny i wiezie przy sobie gotówkę. Należy przeto
- mieć się na baczności po przyjeździe do Nowego Yor-

kut i nie wdawać się z żadną nieznajomą osobą w roz-
| mowyi nie pytać o żadne informacje nikogo z wyjąt-
|kiem policjantów lub specjalnych urzędników na sta-
cjach kolejowych. W wypadkach, gdy zachodzi wątpli-
ość co do wyboru takiej osoby ,należy udać się do

najbliższej budki telefonicznej i zażądać połączenia z
iurem Emigracyjnem przy Konsulacie Generalnym

Rzpltej Polskiej, wołając: Plaza 9460, lub w wypadku,
| odnalezienia policjanta, zapytać go o wskazówki, jak
jechać do Konsulatu polskiego, podając adres: Con:
sulate: General of Poland, 953 Third Avenue, New
York City.

3) W wypadkach, w których powracający do
kraju, czy to z rodzinami, czy bez, przybywają do No-
wego Yorku i nie mają miejsca noclegowego, należy u.

ć się do jedynej społecznej instytucji tego rodza:
 jU, a mianowicie do Domu Emigracyjnego Związku
Narodowego Polskiego, na adres: _Polish National
Alliance Immigration Home, 180 Second Avenue.

4) Ani w drodze do Nowego Yorku, w wagonie
kolejowym, ani po przyjeździe na jeden :z tutejszych
dworów, nie należy ulegać żadnym namowom, ani

ieniać gotówki amerykańskiej, ani bondów ame-
mick, ani polskich. Poza załatwieniem sprawy

itu, nie trzeba dać się oprowadzić żadnej niezna-
j osobie, ani wreszcie ulegać wrzekomemu zmu-

niu do czegokolwiek, ' gdyż władze amerykańskie
uiszczeniem podatku dochodowego, żadnych in-
formalności w związku z wyjazdem z Ameryki

idują. W razie ńieuiszczenia podatku docho-
0 w miejscu stałego zamieszkania przed wyja-

ży w tej sprawie po przyjeździe do, Now.
acać się po rady i wskazówki do Konsulatu
go Rzpltej Polskiej, a nie ulegać przedsta-
jakichkolwiek osób postronnych, 'Usługa
Generalnego w tych sprawach jest bezpła-

a
&

rashes th

©5) We wszelkich sprawach, czy to informacyj-
ch ,czy: w razach uprawiania wyzysku i nadużyć,

tychże, należy bezzwłocznie zwracać
„przy tutejszym Konsula-

Polskiej, 953 Third: Avenue,
wid

re są niezwykle głęboko zainte-
jresowane przymierzem angiel.
Jsko-japoriskiem zezwzględu naj
naprężenie stosunków dyploma»
tycznych pomiędzy Japonią a
St. Zjednoczonemi,
W sprawie obrony imperjum

będzie rozstrzygnęła bardzo waż-
na kwestja, czy obywatele An-
glji mają w dalszym ciągu sami
ponosić koszta obronyAnglii, i
idominfów ezy Koszta obrony im-
perjum 1dają być rzdzielone, tak-
że na poszczególne dominja i
Kolonie. ,

Przedstawiciele dominjów i
Kolonii gotowi przyjąć przypa›
dającą na nie część kosztów o-
brony imperjum, ale nie godzą
się na poniesienie tych kosztów
w formie składania pieniędzy na
wydatki obrony, ale na dostar-
czene pewnej ilości okrętów, któ
reby stanowiły flotę obronną da-
nego dominjum lub Kolonii i
któreby pozostawały pod władzą
i komendą wojskowych władz
dominji i Kolonii, a wrazie po-
trzeby ogólnej obrony przecho-
dziły pod rozkazy władz floto-
wych rządu angielskiego impe-
rjum.

Senat francuski uchwala wotum
zaufania prem. Briandowi
Paryż, 1 czerwca.- Senat u-

chwalił wozoraj wotum zaufa-
nia dla gabinetu Brianda i Je

| Główna kwatera powstańcówvezny i zdrowy ozpraktyczny i zdrowym ro: |sonotieniocs w. iMyku m
kiem a interesy w tej sprawie
muszą być zharmonizowane. da-
kó, odpowiedź na możliwe zarz,
ty ze strony senatorów, punt
Briand przytoczył słowa kane
rza niemieckiego, który w
lamencie powiedział publiczi
„Jesteśmy pokonani i musi
zapłacić". -

Francja nie pragnie upokorze«
nia Niemiec

Francja nie pragnie upokorze-
nia narodu niemieckiego ale a-
by uznał że jest zwyciężony i
przyznał, że obowiązkiem jego
jest wynagrodzić poczynione
szkody. !

Francja może w
wystąpić przeciw Niemcom przy
poparciu aljantów, ale wystąpić
przeciw Niemcom wbrew woli
aljantów to zupełnie inna spra
wa, ale Francja musi zatrzymać
swoją indywidualność i działać
sama jeżeli zostanie do tego zmu
szona,

= - +
Króy bułgarski odwiedzi St. Zj.

Zofja, Bułgarja, 1 czerwca. -
Premier 'Buigarji  Stambulifiski
ogłosił dzisiaj, że król Borys,
przyszłej jesieni odwiedzi. Sta-
ny Zjednoczone, by podzigko-
wać wielkiemu narodowi
 go kierunku polityki »

nej w sprawie odszkodowań i
|sporu o G. Śląsk, f

niejsze jakby to wskazywały

LONDYN, 1 czerwca. -
cją na G. Śląsku, dopóki nowy

ciw po

żądać pomocy niemieckich

r za pomoc uczynio
ną  Bułgacji po zakończeniu
 

POŁOŻENIE NA GÓRNYM .ŚLĄSKU

POWOLI SIĘ USPOKAJA

ANGLJA WSTRZYMA SIĘ Z ROZPOCZĘCIEM
AKCJI NA GÓRNYM ŚLĄSKU

PARYŻ, 1 czerwca. - Francuskie ministerjum spraw żagra»
nicznych ogłasza, że położenie na

ing.

Read
komisarz angielski sir Harold Stu-

art nie przybędzie na G. Śląsk i nie zbada położenia i nie złoży
rządowi-odpowiedniego sprawozdania., Przyjazd komisarza spo-
|dziewany jest przed końcem tego tygodnia. Tymiczasem wojska
angielskie na G. Śląsku wstrzymują się od wszelkiej akcji prze›

wstaitcom górnośląskim.
Rząd angielski w zupełności zdaje sobie sprawę z gry, jaką

|prowadzą Niemcy na G. Śląsku. Szowiniści. niemieccy pragną,
ażeby wojska angielskie zostały popchnięte do walk z powstafica-
mi górnośląskiemi i rozpocząwszy tę walkę,

wyglądają z upragnieniem. Co więcej,
by

wojny wszechświatowej.

G. Śląsku jest daleko spokoj.
o )

angielski wstrzymał się z ak.

p

ochotniczych, czego niemcy
niemcy nawet marzą, aże-
o pomoc. do

skutkiem czego mogłoby się wytworzyć takie połbkenie że alianci
walczyliby ze sobą wzajemnie. Nie ulega wątpliwości, że niem-
cy dążą wszelkiemi siłami do wytworzenia takiej sytuacji, ażeby
sprowokować wojska angielskie do czynnej akcji przeciw pow»
|stańcom, a następnie samym narzucić się z pomocą dla wojsk an-
|gielskich. Dowódzcy wojsk angielskich przewidzieli tę grę niem»
ców i wszelkimi siłamistarają się uniknąć wsz coby
gło sprowokować starcie zpowstańcami Wx

 
 

maja. - Na przedmieściach By-
tomia od zeszłej soboty toczą
się zacięte walki pomiędzy po-
wsłańcami górnośląskiemi a nie
miecką _organizacją _wojenną

: |„Orgesch", kiedy ochotniey nie-
mieccy pierwsi zaatakowali po-
sterunki wojsk francuskch a na

Pociąg przybywający do Byto-
mia wstrzymany przez po-

wstańców
Około godziny pierwszej w

sobotę przybył do Bytomia spe-
cjalny pociąg wiozący _kores-
pondentów _zagranicznych i
przedstawiciela „Chicago Tri-
bune", ale przed wjazdem do
Bytomia ..zostat

cy górnośląscy wycofują się ze
wsi Smirzów, -położonej około]
dwie mile na zachód Wielkich
Strzele. '
Według wiadomości ogłoszo-|

nej przez dowództwo niemiec-
kich hotni |
podczas walki na froncie. Anna-|
berg, miało zostać zabitych 50
powstańców górnośląskich a 15

Wiizyse 
miecka napadła na żołnierzy
francuskich.

„Jakkolwiek nie ogłoszono do-
kładnych wiadomości zabitych,
uczestnicy walki twierdzą, że
400 osób zostało zabitych z o-
bydwóch stron.

Gdy powstańcy  górnośląscy
dowiedzieli się, że niemieccy o-
chotnicy obiężeni w mieście
Bytomiu mają zamiar przedrzeć
się do oddziałów niemieckich,
stojących w Kluczborku i przy.
gołowują się do zrobieńia wy-
padu, posłali natychmiast po-
siłki oddziałom powstańczym,
oblęgającym Bytom. Gdy posił-
ki, powstańców .przybyły pod
Bytom, walka rozwinęła się na
wielką skalę i toczyła się przy
każdem wyjściu z miasta Byto-
mia. Ludność niemiecką i o-

niemieccy zalewali o-
gniem karabinowym i rewolwe-
rowym knide: wyjécie z miasta.
Ludność niemiecka chcąc w

Tozpaczliwym zamiarze uwolnić
się od śmierci głodowej w so-
botę, stację kolej-
jową, której bronił oddział
wojsk francuskich. Kiedy tłum
rozburzonej ludności. niemiec-
kiej napadł na stację kolejową,
oddział niemieckich _ochotni.
ków napadł na posterunki fran
culkje przed kasarniami, i na.)
stępnie ochotnicy niemieccy u-
dali się w kierunku ratusza, aby
rozbroić dalsze posterunki fran
cuskie., Francuzi "broniący ra-
tusza otworzyli ogień na ochot-
%- bijając:3 oso-

by. Wledyyrburunie ogarnęło

ludność miasta. Niemcy wy.

legli m ulice uzbrojeni we wsze

laką broń i rozpoczęli obrzucać|

francuzów obelżywemi wyzwie

skami, gdy ci próbowali oczyś.

cić ulicę. Gdy szwadron jazdy

francuskiej wyjechał na ulicę,

został przyjęty gradem kamieni

i różnych pocisków. Gdy po-

stawa ludności niemieckiej sta-

Shan:
pr F z

masła bez przerwy padały strza

ty w kierunku jadącego do mia-

sta pociągu, '

Walka doszła do szczytu gdy

powstańcy górnośląscy dla od:

parcia gwałtownego ataku niem

ców przy pomocy artylerji, od-

powiedzieli również użyciem

artylerji. „Niemcy wysłali nad

pozycje p dwa aero-

plany; jedeń z nich doleciał do

miejscowości -Olezowo .i Stn-

wennice, gdzie ogniem karabi-

nowym rozpędzł |maszerujący

na pole walki oddział powstań

cow, -W Olczowie  aeroplan

niemiecki zaatakował orszak po

grzebowy odprowadzający zwło

ki kilku powstańców do grobu.

Na froncie Odry walki również

zostały wznowione

Oddziały karabinów maszy-

nowych powstańców. górnoślą-

skich rozpędziły oddział ochot-

ników niemieckich, który się

przedostał na prawy brzeg O-

tkich rannych w walce o Amas-

berg jest około 175.

Ochotnicy niemieccy zga-

dzają się złożyć broń, jeżeli

kontrola aljantów na G. |

Śląsku zostanie przy-

wrócona

OBER-GLOGAU, G. Śląsk, 1

czerwca. (Wiadomość Zjedno-

czej Prasy). - Ochotnicze od-

działy niemieckie, zajmujące po-

zycje na lewym brzegu Odry go-

towe są złożyć broń i rozwiązać |

się, jeżeli władza imiedzyaljan-

ckiej komisji plebiscytowej na

G. śląsku żostanić przywrócona,

powiedział dzisiaj dowódca nie

mieckich :oddziałów _ochotni-

czych na G. Slgsku. gener. Hoe-
fer.

„Nie chcemy ani godziny dłu-

żej trzymać tych ludzi pod bro-

iq" powiedział genor, Hoefer-

jeżeli tego nie będzie in

otrzeba - ale w poło dry po moście w Szifel

ezach. Inny oddział niemiec.

kich ochotników również został

powstrzymany _gdy usiłował

przeskoczyć rzekę Odrę pod

wsią Markowicze, P. ń

górnośląscy zdołali przeprawić

kilka odziałów swoich ochotni-

ków na leży brzeg Odry pod Ra-

ciborzem i zająć przyczółek mo-

słowy w Raciborzu. Walki w

tem miejscu przy użyciu artyle-

rji z obydwuch stron wzmagają

się coraz bardziej.

Władza tymcz. przeciwbol-

szewickiego rządu we Wła-

dywostoku.zyskuje na sile

WŁADYWOSTOK, 1 czerwca,

-- Tymczasowy przeciwbólsze-

wieki rząd -we Włidywostoku

uzyskawszy moralne poparcie

całej " ludności: Władywostoku

ogłosił dzisiaj rozwiązanie miej-

scowego zgromadzenia ustawo:

żeniu oddziały te muszą być za-

trzymane dla zapewnienia bez-

pieczeństwa dla nas samych,

Pierwsze niemieckie oddziały
 

KOMPANJE KOLEJOWE

LJONOW ROCZNIE Z

CHICAGO, 1 Czerwca.

indii: federalnym, „hail:
 wała się coraz bardziej P

ną, generał Comte Denis, do-
wódca wojsk francuskich w
Bytomiu nakazał tankom (czo.
gom) wyjechać na. ulice miasta
i rozprószyć zgromadzone tłu-
my. eJden tank francuski zajął
pozycje przed stacją kolejową i
począł zasypywać ulice prowa-
dzące do stacji nieustannym o-

na tej pod
zgromadzenie to zostało wybra-
ne w spośób niedemokratyczny
i opanowane jest przez wpływy
bolszewiekie. Naj

WYDZIAŁ KOLEJOWY OGŁASZK

PROCENT ZNIŻKI DLA WSZYSTKI

| KOLEJARZY W STANACH

ty ej zapłaty wszystki
lejowych i urzędników na gula-xiu]; wię
Ogłoszona zniżka zacznie ol lipca,b. r.

a kiwnął-non veg
Wojska tymczasowego rządu Ta kolejowi i

przeciwbolszewickiego |zajmują
coraz dalsze obszary, pozostają«
ce dotychczas pod kontrolą tak
zwanej -republiki io

pensje w
 równaniu z

małą.

 

Wschodu ze stolicą w mieście
wie

that

obsługa pociągó
zaś najmniej dotknięci będą nrnpdnkyy nee y.
[kolejowi oraz obstuga stacji kolejowych, ponieważ ie

maszynistami i obsługą poci

e przez

skich z ulic miasta, a nas
podsunęła się pod dzielnicę m
rzyńską, która zasypał
gradem kul i pocisków
maitszego gatunku broni,
dze s

jskowej, ale mimo przybycłi:
dwuch kompanji na miejsce wys
padku, zaburzenia trwają
Dotychczas zanotow
zbitych -pr w

i kilka bardzo ciężko
przeważnie białych. "Wiele mme
rzynów zostało aresztowaych,
a wielu w pośpiechu ;
miasta by uniknąć śmierci,

ochotnicze były zorganizowanez.
nieodpowiednich -ochotników,
którzy pochodzili z innych. czę»
ści Niemiec, ale obecne oddziały
[niemieckich ochotników

-

slie
dają się wyłącznie z ochotników un
niemieckich, pochodzących z (4
Śląska. |Ochotnicy..
z innych części Niemiec t
rozbrojenii wysłaniz powrotem:
do miejsc swego pochodzenia, a
jeden korpus ochotniczy,
ny z niemieckich ochotników
nośląskich, który dopuścił
rabunków podczas walki z powa
stańcami polskimi, został rów
nież rozbrojony a żołnierze tor
dzieleni _do
nych oddziałów ochotniczych
górnośląskich, w których. żosti
du: zaprowadzona jak najsu
iszk: karność. -Nowo
wane oddziały niem
chotników _prowadzą
wojenne na sposób ściśle
sk *

R

 

o

ZAOSZCZED:

POWODU TEJ (

- Wydział kolejowyprz

dzisiaj :: procent zniżk
robotników
kolejowych.

Me

głoś:

tanowe zawezwały pomocy:

14
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sume as
IN TRE AUDIT BUREAU

Wiadomość z głównej kwite
ry niemiecko - angielsko - włoś
skiej, Opola na Górnym Śląsku,
a. również z Berlina i Landman

Z CHWILI

 

gdy Lloyd George otwarcie po-
djudzał Niemcy do walki z Pol.
ską, zachował się z godnością,
laku przystań przedstawicielowi

i  
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SPRAWDZONY .POGLĄD *

Na wiosnę 1919 roku, odbył się LJazd K. 0.)

w Bostonie, Piszącyte słowa stanął wówczas w opo
"którzy" Komitetu |-

-Obrony Narodowej za skończoną. Zastój pewien był
grupy lewicowe łudziły się, że

"z nastaniem niepodległości politycznej na miejsce ko-

operacji
- wojny sprawie polskiej,

wotne grupy, op

  

  grupa marzyła o zd
\snego programu.
bądź socjalisty

- wychodźtwa,

 

grup, która tak dzielnie służyła przez czas
musi nastąpić podział na pier-

e na platformach partyjnych, za-

' miast we wspólnej platformie K .0. N-owej. K
obyciu wychodźtwa dla swego wła-
lapommałd jednak, że programy,

yczne bądz ludowcowe, szerzone wśród
opierały się na stosunkaćh społecznth

«,olddch, że na gruncie amerykańskim mogły być je-

_no cieniem realnych stosunków,

 

 

sklepiku. Każdy ma dość życia
ędem jest dokładnie zamerykanizowany.

w

 

rzuconych po przez

na ekran amerykański. Partja polltyczna w. pan-

_stwie konstytucyjnymjest organizacją dążącą do urze-

_wtnlema swego programu przez zdobycie więk-

i w parlamencie, przez objęcie realne: władzy

realnymi stosunkami.

|

Wszelkie więc ugrupowa-

Wanskle będące tylko odbiciem ugrupąmąm
niemosh mieć pretensji do nazwy yartll

A jednak
 
ek Socjalistów Polskich, który odegrał rolę |

ugrupowania te chciały grać

ólnej pracy w Komitecie Obrony Narodowej. po-

się najdalej,. i uważając sam siebie i K. O. N.

partje polityczne, zakazał swym członkom należeć

K. 0. N. - Była to omyłka, która pociągnęła za

skutki bardzo donośne. Nie odgrywayw żadnej

i w życiu politycznym Ameryki, nie mogąc współ-
6 z żadną z tutejszych partji socyallstvcznych z
u/bolszewizmu w nich panującego, a jeszcze

iej z powodu nienawiści do Polski, tak chara-
cznej dla wszystkich amerykańskich grup

cznych, Związek Socjalistów Polskich w Ame
złożony z małymi wyjątkaml ze szczerych pa-

jomw polsklch nie mógł zyc politycznie, nie mogł
6 o zdobycie wpływa i przedstawicielstwa w in-

cjach panstwowvch w Ameryce. - Nie mógł
-nawet rekrutować sympatyków dla P. P. S., gdyż
mchodzmo tutejsze ma charakter rolny, i kazdy pol-

wychodzm marzy jedynie o powrocie na rolę,
najwyżej o własnym przedsxęblorstwle. warsztacw lub

tym
, Fa-).

wi robotnicy, mającv oszczędności, myśląc o po-
W” do Polski, nie chcieliby być także najemnika

 Chcieliby być panami na swojem. W ten sposób
lo połężne ebecme Stowarzyszenie Mechani-|v

cis

Wejsuny Jużbył podział w Ameryce rólni-
skich na różne grupy Judówcowe, Powstanie
owców, kQł Stamńczyków ? ostatnio, „coraz 

mnących
hgelu: stos

„Wyzwoleńia", świadczyło o
S$; 8;mm w Ameryce. Ale

ch powódłów,#6iv Związku Socjalistów.
programy tych grupludowych nie mogły
iotem walki realnej w Ameryce o główny

skt dążeń chłopskich, o reformę rolną. -,
_ Wszystkie więc te- grupy musiały z konieczności
jąćformy Związków Pomocy dla Partji krajo-

mocwowej, gdyż na to za nisko
umysłowy wychodźtwa wporównaniu z
umysłowym Polski, lecz jedynie potnocy

obra
zy stosunków mihsąyub, jakie
panują wczęśći Śląska, niezaję
tej „przez powstańców polskich,
- pomiędzy Niemcami, Anglika

S (mi i Włochami.
Czytamy jak wzruszająco dzie

ci niemieckie rzucają kwiaty na
angielskich wojowników, z jaką
niezmierną ściska
ją gole kolana szkotów.
Czytamy, jak dowódcy rozma:

itych. Wehrów: niemieckich :do-
wodzone przez znanych
łów z wielkiej wojny, przysię-
gają walczyć razem z Anglika»
mi i Włochami, przeciw powstań
com polskim,
Czytamy 0 mmcy niemiec»

kiej, która jal
menhcmlne przepuszor .thum-
nie tnik z całych Nie-
miec, którzy idą na wschód z
wołaniem: za Odrę, za Odrę!
Czytamy, jak grożą Niemcy

razem z Włochami i Anglikami,
że lada chwila zaczną krwawy
odwetże rpchunkiz „przeklęty-

p będą

bczwzględmei bez litości,
Czego wreście niema w tych

wiadomościach, przesyconych
nienawiścią do ludu, który po~

* [wstał na na swej ziemi i walczy
o prawo i sprawiedliwość?

Kto umie czytać nietylko sło-
wa drukowane, lecz i to co po-
między nimi się mieści, ten poj-
mie dopiero, jak brutalność, o
krucieństwo, nikczemność i po-
głość ostrzy swe pazury, aby
popisać się przed światem. Pra-
wie, że niema żadnych dokład-
niejszych wieści ze strony pol-
skiej. Blokada jakby. Za to hula
bezprawie po całym szerokim
świecie, drwiąc cynicznie i obłu
dnie z wszelkich praw, zasad,
przyrzeczeń, umów i traktatów.

Polacy łamią traktat wersal.
ski. - woła Londyn.

A jednocześnie anglo-włosko-
niemieccy stróże prawa i mo-
ralnośi politycznej, nie tylko
łamią traktat, ale go dawno już
(precz odrzucili,

salskie i kto je dotrzymuje?
I oto wśród rozpalającej

jak żelazo nienawiści i nikeze:
mności, zacieśniającej się
czą straszliwą dookoła Górnego
Śląska, rozlegd się znowu-głos
|premjera Francji,

się|

Briand w chwili "krytycznej.mie.

narodu. -
Wyciągnął rękę do zgody. i do
Niemiec-i do Anglji. Jasno i wy-
raźnie określił stanowisko Fran
cji, a pośrednio i Polski.
W odpowiedzi, Niemcy ścis-

kają się z Anglikami w Opólu:i
gotują wyprawę krzyżacką prze/ele:
ciw polakom.

+ Briand dobrze rozumie sytu-
jację. Jest to mąż stanu, który
chce grać w otwarte karty.

- Dał szanse przeciwnikom, dał
im możność, aby okazali cho-
ciaż na moment, że są graczami,
którzy z tyłu nie napadają, a
przeciwnikowi imJnlo stają do
oczu.
Zamiast tego, wulkan fałszu,

błudy i tki

Ostrzega więc znowu premier
Briand i słusznie powiada, że
zrobił wszystko co było w jego
mocy, a jeżeli Lloyd George te-
go nie zrozumiał, lub nie chciał
zrozumieć, tedy pozostaje zaw-
sze ten jeden środek, który nie-
dawno jak zimna woda rozpalo-
ne mózgi do przytomności przy
wołał,
Jężeli: Anglicy, Niemcy i Włosi
po to się zbierają, aby z pol
skiej ludności na Górnym Ślą-
sku morze krwi wylać, fo nich
wiedzą zbrodniarze, że i w ich
żyłach krew płynne. którą może
na wytoczyć..
Ten. środek- to sunowczokć
Harden powiedział premjero-

wi angielskiemu, że ludność pol.
ska na Górnym Śląsku, to rdzeń
ni ziemi tej mieszkańcy i prawi
właściciele, Przybyszami i gra-
bieżcami są potomkowie krzyża
ków - Prusacy. Powiedział ta-
kie Harden, że to nie jest tylko
spór›o węgiel, lecz o co innego,
a mianowicie o wolność tej
rdzennej ludności polskiej, li-
czącej 1,250.000 głów, tyleż serc
i tyle dusz.

to krwiożercy brytańskie-
mi, i wiarołomcy
mało?

Jeżeli mało, to on już wie, a je
żeli zechce swą politykę afrykań
ską uprawiać na G. Śląsku do-
wię się dokładniej, że 1,250.000

to 2,500.000 rąk, które do-„~.~—hm
Gdzież są zobowiązania We"(wiodły, że swej prawnej włas-

nośći bronić potrafią. Polityka
zemsty, wściekłości i brutalnej
siły, jeszcze nie zginęła i o tem
wiemy.

Ale.są wszelkie oznaki na nie-
bie i na ziemi, że zęby swe trzo-
mowe, na sprawiedliwości poh-

wb
 

Now

nych
w-hlkljo p. Ewen, trudne są
do załagodzenie. Ale wyłącznie
dzisiaj od żydów zależy, aby na-
ród polski npomnuł o smuf

nych i czarnych chwilach prze-

szłości. Konstytucja polska z

roku .1921 zapewnia  rorlegle

prawa osobiste obywa-

tela i tolerancję, jakiej niema

żadne państwo! na świecie.

Utrzymanie i rozumienie tych

tolerancji zależeć będzie

od tego, jak sig ulofy wspolty-
ele narodu polskiego z ludno-

(lą mojżeszowego wyznania. /

Jeżeli żydzi w Polsce dawno

to rozumieli, to czas najwyższy,
obecnie zrozumieli to i ży-

dzi w Ameryce.
 

 

mamm—

hns

Pa. - Za szczere i›serdeczne
słowa, tałem sercem dziękuje-
my. Wiemy także, że więcej
warte jest często nieumiejętne
pism spracowanej dłoni robot
nika, miż piękna kaligrafja, lecz
Inieszczera i pusta.

BACZNOŚC CZŁONKOWIE
BTOW, MECH. POL
W NEW YORKU

Jutro o godzinie wieczo-
rem w Domu Stow. Mechani-
ków Polskich, pn. 224 E. 57 ul.,
odbędzie się zebranie członków
Stow. Mech, filji nowojorskiej.
Sprawy bardzo ważne. Wybór

nowego zarządu filji i kwestja
Łohvmh się z filją w Bronx,
.Y. A

 

 

   
 

 

  

 

Wan.-nun.

Kędzierskiego, /na Którym
chwalono zwrócić się do
centralnych o wydanie
kich zaległuch deputatów od
dnia 1920 r., oraz zaliczenia
stochowy do kategorji miast
klasy. W celu przedsta f
rządowi powyższych uchwał wy
słano z Warszawy delegację
żoną z pp. prof. Jnkubonlb
go, Owikły, Dobruckiego 1 ks,
Fulmana, Dn. 2 bm. ror

się w -miejscowym sądzie

sacyjny proces b. kierownika

 

prezes filji.

Z POLSKI

WBrzeżanach wywołało wiel
kie oburzanie Tudności świeżo
wydane rózporządzenie miejsco
wego: burmistrza, -zakazujące
chodzenie po mieście w nocy po
godzinie 12ej. Rozporządzenie!
to- sprzesiwia się uchwalonej
konstytucji, znoszącej wszelkie
obostrzenia administracyjne, (ekspozytury śledczej _Alfreda
W Częstochowie odbył się Szepena.

POSPIESZNYMI OKRETAMI2

 

 

 

   

 

   

 

cjami politycznemi, do których
te osoby należą  

 

RED =[ Gdańska, Hamburga, Bremen,

Czytelnikowi 3. K. z Royalton, {fl n » Antwerp"

TiL, - Organizacia K. O. N; $ » i innych portów, po cenach ściśle

m eoresain|ocimes|| o kompanicenyehwą p
cenia Stow. Mech. Pol. Natural ”E.. Rov.A]: 31,AAI? A

||

mc ......... . 9-g0 CZERWCA

||

@

nie, że wrogowie organizecji STEAM PACKET Co. : SUSQUEHANNA 9-go CZERWCA

Stow. Mech. Pol. inoże wynajdą Sundarion & Sou, SAXONIA 9-go CZERWCA

fpAwP. tęga:Ma (: 35:

(|

aar Reieerwatever yggztntgsunsm : lo t
kiej wojny. Z MONGOLIA „ 16-g0 CZERWCA yć
Że w organizacji Stow. Mech. DR. 8. COHEN ORBITA . 18-40 CZERWCA

Pol. i. zarządzie są ludzie prze-a ve Cena szyfkarty d

konań postępowych, czy to K-o-

||

SSE - "%- GPL AT: P20oe0aNe

nowych, socjalistycznych /lub tek

-

Staramy się o mix:: „(_ :

ludowych, to przęcież idjotyz- az‘ixl"“ Se «nz Mmm ma"-tn?” " 3

mem jest twierdzić, że organi-|| Wyrlstr live Seaninde deme all not?!"hm, “ml-um!)

odnośne ją zama« podatkó ć

dy. CUNARD-ANGHOR

|

orer a pe
Podajemy różne głosy w spra :...|'.Ward m swo-

||

Za blnu

wie przekształcenia 1 czytając je u, udajcie się do nasmamiE rantujemy aż do

wyrobicie sobie szan. ob# zda- m2„gimw Palm.

.

którego domu

nie, jak się na rzecz zapatrywać. Waszymkm
Jedno tylko, nie [Ellen-lck Największe 1 najszybsze gumki również piw532,2; Usługa rychła

pojedyńczych oséb z organiza- okręty w "'”" Dobre ob. lądowaniu w Ameryce i rzetelna
  

Lokalny nent lub przedsta-

wiciel jest w wasżem mieś

ście lub w pobliżu.

WYSYŁAMY PIENIĄDZE DO

zwykle i TELEGRAFICZNIE, dostarczamy wia.
 

Czy z

Mass. - Dziękujemy zd życze›

nia. Dobrej rady usłuchamy.

Czytelnikowi z Lynn, Mass. -

Korespondencja będzie w tych

dniach umieszczona. Musi cze-

kać swej kolei.

Czytelnikowi z Warrior Run

Peely, Pa. - Odpowiedzieliśmy

już swojego czasu, iż wiesza

nadesłanego umieścić nie może-

my. .Równięż i ostatni nie na-

daje się do druku.

Treść dobra, ale forma za

słaba.

Do Polski, Litwy, Ukrainy

i wszystkich portów Bal-

podpisy osób odbi TANIO, if
RYCHŁO I POD ZUPEŁNĄ GWARANCJĄ, po

  tyckich przez Hamburg.

SAXONIA 9 CZERWCA
ax ad. $200, THX id. 9385 i $5 pod.

Bh

Albania . . 7 Czerwca
(owy)

'Aquiunin 14 Czerwca

Mauretania 15 Czerw.
Carmania 15 Czerwca
Columbia 18 Czerwca

kursie albo w dolarach %

A PVP 3 e

2 & UK. 4 NR

  

SZVFKARTY WPROST DO KRAJU
©#~ BEZ PRZESIADANIA mg -

       

 CELINE—]

do Krakowa $103.80, do Lwowa $105.40, do Warszawy $1190dla tych co poślą $3.00 zadatek i do innych miejscowości,
& najtańszych cenach. - Na expresowe okręty,
In::porty pomagamy otrzymać bezpłatnie. Pokoje do spa=
 

 

We |wczorajszym numerze|

„Nowego Świata", podnhtmy
głos dziennika żargonowego w
New. Yorku „Der Tag" (Dziek)
o ministrze spraw zagranicz-
nych J. Dąbskim, jako pier-
wszy tego rodzaju świadczący o
zmianie stanowisku żydów ame-
rykańskich, zajmowanego , do
niedawna w stosunku do Polski.

Dzisiaj mamy dozanotowania

„The Jewish Morning Journal"
z dnia 30 muy. nadesłaną do

tego pisma przez I, Ewena, któ-

ry przed sześciu czy siedmiu

ty odmaml pojechał stąd do
Warszawy.
Najważniejszy ustęp i niezwy»

kle charakterystyezny w. kore
mpondench p. Ewena brzmi:

le. _wierzcie __oszczer-
stwom, że się w Polsce nię
jest pewnym życia lub mają:
tku. Możecie o wiele" spokoj»
niej po nocy spacerować po

PRASA ŻYDOWSKA 0. STOSUNKACH

W POLSCE *
 

 

ruU many radzie:teTome
nn.-m pie -poszysią "

  

   GDANSKAl LIBAWY
a rior C

domach, Asekurujemy bagaż do mi
sca przeznaczenia. Rozkład jazdy okrętów i informacje bzi-
płatnie. Wysyłka pieniędzy do kraju taniej, jak wszędzie,

STARO ZNANY BANKIER I NOTARJUSZ POLSKI
 

 
rzędu, lecz panujących sto-

/$linków. Wielka część: lud=

mości żyje z żebraniny, gdyż

miljonerzy żydowscy tylko o

siebie się troszczą i o ubogich

wiedzieć nie chcą. Od 1-g0

kwietnia w Polsce cenzury I-

stów niema. U nas w Amer

ryce atoli, zdaje się jeszcze

LL....

DR. IZYDOR ARONS    

 

LEKARZ

306 z. 18 utter
t 8 p. ». Mike 39 żre.

qua-cum: Mew Tock City

 
istnieję cenzura, gdyż otrzy- 
 

małem list, który był rozcięty

przez dewumeul
poczty w NewYorku >

Jakże inaczej brzmi powyżej
 

 

 

Żydzi |amerykańscy, (którzy
tak bardzo zatzkodzili młódemu
państwupolskiemu w chwilach
dlat: wiekach obecnie prze-
konywują się, że w tej Polsce
nie jest tak żle., jak to:mnie

p h sjośt
5'. dosów|

Bernmlnów. Cohenów i im po- (l..
dobnych. "Telefon 1886 Orchard

Cumsinal 0606

 

immannomn

 

     

 WŚ” "+08 Rox
 ulicach „Warszawy, Krakowa,

lub innych miast ze 100,000
dolarów w kieszeni, niż w
New Yorku. Stosunki w Pol<sce są zupełnie normalne, Na
ulicach wszystkich miast, -
przez które przejeźdzałem, -
widać żywy ruch. Srodki komunikacyjne, są w opłaka»

lata głosiły. '
Od takich korespondencji za

leży uświadomienie masżydo-
wskich w Ameryce w sprawach
{polskich i rzeczywistych sto-
gumkach polsko-tydowskich w
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Wiadomo powszechnie w sfe-
„rach wojskowych, że podczas
całej naszej dwuletniej wojny
z Rosją ma czoło oddziałów pol-
skiej piechoty-wystmęły się za-
szezytnie dwie dywizje: pierw-
sza legjonowa i czternastawiel-
kopolska.
Obydwie dywizje jako najlep

sze,najbardziej wytrwałe w bo-
jw i w marszu, najbardziej ofen
sywne i gwałtowne w ataku, naj
spokojniejsze w odwrocie, zo-
stały nieraz wyróżnione pochwa

- łami Natzelnego Wodza, oby-
dwie też dostąpiły po skończo-
nych walkach najwyższego za
szezytu odznaczenia sztandarów
pułkowych krzyżami ,, Virtuti
militari".

Pierwszą przez długi czas do-
wodził generał Rydz-Śmigły, pó
źniej pułkownik Dąb-Biernacki,
ezternastą - generał Konarzew

› ski.
| Fakt, iż te dwie dywizje oka-

zały 'się najsprawniejszemi, naj
lepiej przygotowanemi do takie
go egzaminu wartości bojowej.
jakim jest wojna - budzi u wie
Iu wojskowych różnego rodzaju
refleksje.
Jedni chcą widzieć wnich naj

lepiej zastosowaną fachowość.
O ile tytuł ten mógłby być przy
znany przez wielbicieli „fachow

| ów" dywizji czternastej, ze
: względu na generała Konarzew

skiego i na korpus oficerski, re-
krutujący się głównie z wojsk
poznańskich (b. armji niemiec-
kiej) - o tyle pierwszej dywi-
zji legjonowej tej etykiety fa-
chowości przylepić się nie da ze
względu, iż jej dowódcy i gros
korpusu oficerskiego rekrutuje
się z materjału nawskroś wojen
nego, przez wojnę urobionego,
wyszkolonego i wychowanego,
dalekiego od patentowanych a-
kademji i szkół sztabowych.
PWartość przeto tych oddzia-

4 av w innych należy upatrywać
-- przyczynach.

©Przedewszystkiem zwrócić na
leży uwagę na historję powsta-
nia, tych dwuch dywizji, na ele-
ment żołnierski i oficerski, roz-
pafrywany nie pod kątem „fa-
@howości", pojmowanej przez
gywilów a pod kątempodiozh i-

"Efvtegoismhnuwi tho' da-
terystyerne tych oddziałów.

3 A więc pierwsza dywizja le-
gionowa.

; Zorganizowaną zostałą w
kwietniu roku 1919, tuż przed
Samą wyprawą wileńską, na tę

rawę przygotowawczą. Mi-
mo śmiesznie krótkiego czasu,
w jakim została zorganizowana
(zaledwie trzytygodnie), mimo
najzupełniej surowego materja-
łu żołnierskiego, jako tako w o-
wych trzech tygodniach prze-
szkolonego, dywizja ta w pierw
szych odrazu walkach nabiera
wspaniałego impetu w uderze-
niach, jest upartą i wytrzymałą
w ogniu, spokojną w odwrocie,
wytrzymałą nad podziw w po-
łężnych marszach wśród litew-
skich lasów i ciężkich piachów.
Od kwietniowego zdobycia Li

dy, wyrzuca ostatecznie z Wil.
na bolszewików, trzyma miasto
mimo upornych kontrataków,
przez cały 19 rok, prze naprzód
w ciągłych i nieustannych wal-
kach, zdobywając  Święciany,
(Smorgonie, Wilejkę, Postawy,
|dochodzi wreszcie pod koniec
rok dziewiętnasty zdobyciem
Dynaburga. W czasie surowej,
śnieżnej zimy 20 roku oczyszcza
całą Letgalję, aż po jezioro O-
swejo poczym po miesięcznym
odpoczynku, prawie w rocznicę
wileńskiej Wielkanocy, przerzu
cona zostaje na front południe-
wy - i w ofensywie kijowskiej,
użyta jako szturmowa grupa,
wbija się wspaniałym uderze-
niem w cielsko 12 armji bolsze-
wiekiej i w ciągu jedenastu dni
zdobywa kraj od Zwiahla po
Kijów, Broni Kijowa w cięż»
kich i zażartych walkach pod
Browarami. W czasie odwrotu
stacza najcięższą ze swych prze
praw bojowych, bitwę pod Bo-
|rodianką i otwiera drogę ku po-
wrotowi. W ciężkim odwrocie
nie traci ani jednego działa ani
jednego'jaszczyka. W ogólnym
odwrocie lipcowym, mimo iż
wokół sytuacja jest częstokroć
ięcej niż zła, dywizja zdobywa

się na nagłe skoki wypadowe,
jak pod Świniuchami, i wpro-
wadza w demoralizację i bez-
graniczne &dumienie przeciwni-
ka. W okresie kontrofensywy,
jak grot, puszczony z łuku, ci-
śnięła naprzód z nad Wieprza
w ciągu siedmiu dni zostawia
za sobą przestrzeń od Lubarto-
wa po Białystok. Utrzymuje to
miasto mimo zaciekłych kontr-
ataków. Rozbija pod Sejnami
niejako mimochodem litwinów
i ogromnym marszem  okręż-
nym zdobywa znów Lidę, jak
przed półtora rokiem...

Historja bojowa wspaniała.
Godna napoleońskich. gwardji...
tej dywizji, gdy się wczuje w
ten połężny rytm, we wspaniały,
rozmach tych żołnierzy, gdy się
wejrzy w ów trud szalony i
nadludzki, gdy się ogarnie wzro
kiem te setki i tysiące kilome-
trów, jakie cierpliwa stopa pie-
chura przemierzyła, rodzi się
pytanie natarczywe i zastaną.
wiające, skądże ta moc wytrwa-
nia, w możolnym marszu, skąd
że teń wichrowy pęd w ataku,
skądże ten zacięty spokój w od-
wrocie sig brały?
Wszak wszystkie inne dywi-

zje piechoty w całej polskiej
armji tego samego miały żołnie-
rza. Ten sam rekrut z Lubel
skiego czy Łomżyńskiego, któ-
ry w pierwszej dywizji urasta
na* bohatera, w innej, sąsie-
dniej, częstokroć był lichym,
nie wartymłazikiem?...
Odpowiedź będzie ta sama,

jaką dam, gdy zapytają o czter-
nastą wielkopolską.

Idea żołnierska, idea prowa-
dząca w bój

Pierwsza dywizja legjonowa,
choć się składa z tego samego
materjału żołnierskiego, jak i
tyle innych dywizji piechoty - 
 

 

, |Słuck, Kartuzką Bierozę, Pruźa

lks odmienny zupełnie skład
pod 1 oficerski.

Oficerowie 1 fh L
wyszli ze szkoły legjonowej.
Oni nadali jej charakter wybił
nie legjonowy, oni jej nadali i-
deowe tło. Oficer 1 podoficer
legjonowy (jakiekolwiek mu
się stawia zarzuty natury poli.
tycznej) był żołnierzem na-
wskroś ideowym, Tego mu nikt
nie odmawia, nawet najzaciek-
lejsi skądinąd wrogowie legjo-
nów.
W czternastym roku szedł w

pole z karabinem, który choć
marki austrjackiej, był w jego
ręku polską, powstańczą bro-
nig. W karabin ten zakłął on
swój sen o szpadzie. Z nim
szedł w bój...
Przez lat sześć hasłu walki

powstańczej, walki  nawskroś
nasiąkniętej serdeczną krwią
idei, pozostał wierny. Z ideą
tą szedł on Moskwe pod Low-
czówkiem i Kostjuchnówką, z
ideą tą szedł do Huszt Szczy»
piorna iHawelbergu,z porywem
tej idei wyrzucał okupantów z
granic Polski, z jej sztandarem
szedł na Wilno, Dynaburg, Ki-
jów...

Szedł płomienną ideą po-
wstań i nią zwyciężał
Tę swoją Wysoką ideę moral.

ng zaszczepił w duszy podwład-
nego mu żołnierza. Stworzył
„morale" żołnierskie, do ramion
przypiął skrzydła.
Dlatego żołnierz dywizji le-

gjonowej zwyciężał. Dlatego
bił się wspaniale i szedł zawsze
w ogień za najwyższe swe do-
bro, jakie na ziemi miał, jakim
się przejął i jakie żarliwie uko-
chat.
Za ojeryzng!...
Przypatrzmy się z kolei czter-

nastej dywizji wielkopolskiej.
Pozornie inny ona przedsta-

wia charakter, pozornie odmien
ną nosi cechę.
Zajrzymy jednak głębiej,

spójrzmy co Sig kryje pod mun:
durem wielkopolskim, pod
mundurem z sukna zdobytego
w Poznaniu.

Żołnierz dywizji wielkopole
skiej zrodził się pewnego gru-
dniowego dnia na ulicach sta-
rego Poznania. Był to dzień
23 grudnia, dzień wielkopolskie
go powstania.
Dnia tego wyrostki poznań-

skle chwyciły za „gwery".
Zbiegły "się to! większe 'sztubaki
ze szkół, różne Antki i Janki z
Chwolinewa, różnoraka brać
podmiejska, śródmiejska, ro-
botnicza i gałganiarska. Zaczę-
ła się w nich wroga nienawiść
do „szucmanów", paliły ich nie-
dawne rany niemieckie, przez
serce szedł płomień powstań:
czego buntu.

Bić niemca, za Polskę, za Po-
znań, za Wrześnię i Drzyma-
fel...
Drzemiąca Hurdość, uśpiona

duma, stłumiona pasja, zleżała
polskość wystąpiły nagle i bu-
chnęły płomieniem czerwonym
niby kwiatem ognia. W dwa
dni walki ząb za ząb, ulicę za
ulicę  wymieciono _szuemanów
i żołnierzy kaizera...
Potym zleciło się wszystko,

zebrano _kompanję, |bataljony,
pułki i parto na Gniezno, Mo-
gilno, Szubin...
W tych powstańczych wal.

kach zrodziła się czternasta dy-
wizja wielkopolska.
W wojnie polsko - rosyjskiej

ma za sobą dzieje równiewspa-
niałe jak. pierwsza legionowe,
po zerwaniu obręczy ukraiń
skiej w majowej ofensywie pod
Lwowem, Wkrótce przerzuco-
zostaje na front polski. Tam,
pod dowództwem frontu lite-
wsko-białoruskiego w ciągłych
walkach dochodzi do Berezyny
i na poleskich bagnach" trzyma
obsadę. ' W odwrocie. cofa się
za krokiem od Bobrujska na

 

PUŁASKI

Generał i mąż stanu, który walczył nie tylko w

swoim własnym kraju, ale cenną pomoc oddał tutaj

w czasie Rewolucji Amerykańskiej - wódz ludzi,

człowiek niezwykłej odwagi i silnego postanowienia.

Walczył za słuszne prawa i dlatego w rocznikach hi-

~ storji zajmie na zawsze miejsce chwalebne.

---a przyprawa nie da

się podrobić

 ny, Żabinkę iBrześć...
W odwrocie,Jak i pierwsza
 nie utraciła ani jed-

nej armaty,
Stamtąd pod Dęblin.
Na czternastego. sierpnia, ›na

dzień ia 1 f

CHESTERFIELD także wyrobił sobie swoje miej»

sce w sercach ludzi, którzy lubią dobre papierosy, któ-

rzy lubią przystępne'peny i dobrą wartość. Mężczyź›

ni nauczyli się lubić CHESTERFIELD - gdyż one

zadawalniają ich i dlatego, że dostają oni zadowole

nie, jakie dać mogą tylko CHESTERFIELD. SPRO:

BUJCIE I PRZEKONAJCIE SIĘ JAK ONE ZADA-

WALNIAJĄ

hit
ją Wyb-ra! Naczelny Wódz. Pojwnioskować, że inne nasze od/mowie o tym i owym z kapra-/to żołnierz, czy podoficer wre-
dwudniowym zaledwie odpo- działy armji pozbawione były lem, z oficerem, z szarżą. Ale/szcie pojmowali swą walkę,
czyntku pod Deblinem, cisnigta/idei walki o własny kraj. One/gorze) było, gdy w całych dy-|swą służbę jako nakaz, jako fm-
Wodlza _rozknem, runęła na bol to ideę tę miały, jeno w nierów» wizjach (a- tak było) o Polsce/peratyw wewnętrzny, ten sam,
szewicki front. Jednym zama-|nej mierzę, o szym naięże-|mało mu kto mógł powiedzieć,|który kiedyś w dniach minio-
chem pogruchotała

_

wszystkie niu. więc skądże on, chłop -prosty znych nakazał im: chwycić -zawięzy frontu bolszewickiego i) Żołnierz przeciętnej dywizji/ Lubartowa czy z pod Łomży|broń: powstańczą i

-

strzelać.
parła

_

niepowstrzymanie

-

na-|piechoty. czy innego oddziału!miał sobie wyedikować wszyst- Ten sam nakaz w nich trwał, nie wie, że traci spo:-- przód. uczył się o Polsce dopiero w|kie abstrakcje i realja pojęcia| święcił przykładem ' lub "sam (j- 8000066 fe: Takie są w krótkości dzieje! wojsku, podczas wojny. Wj ojczyzny kraju. Nie umiał sam, |się otaczał bogatą i bujną treś-| b ”W. '::— yw7 h % dywizji. Wysoka jej wartość/przerwach między bitwą jedną!nikt mu nie wytłómaczył -|cią i wydawał te wspaniałe o-! w : zTajemniczy trójkąt-Przed DA

,

bojowa, niezaprzeczona „more |a drugą, w pogwarkach i gad-|przeto jego „morale" żołnier-/woce, jakiemi się szczycić mogą |ru tygodniami, w mieszkaniw  |1e", tężyzna i zamaszystość, w-/kach biwakowych, wreszcie W/ska, jego wartość wojskowo-| po czasy pierwsza dy-p. Warner (u góry) postrze- |pór i wytrwanie płynie z tego czasie samej wojny i walki, obywatelska była krfcha. jak! wizja. -legjonowa i „czternasta(/ „ lony został<ciężko przemysło- przedwiecznego.

-

i

.

prastarego| Dobrze było, gdy miał mu 'rzelna i łamała się szybko, sko«/ wieli/ wiec Reid (u dołu na prawo). : z miłości. kraju, z idei,] kto o tej Polsce słowo rzec, nie '0 nań mocno" naciśniięto. („Rząd i Wojsko")d
P

|

. Podejrzeni ”gt-unth £ powstańca ~

-
.
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CHICAGO, ILL,

TOLEDO, OHIO,

| BUFFALO, N. v.

1152 Milwaukee Ave.

3031 La Grange St.

704 Filmore Ave.

JEDEN Z TRAKTORGW Z. SZESCIOSKIBOWYM PLUGIEM, WYBUDOWANY '

w WYTWÓRNI STOWARZYSZENIA MECHANIKÓW POLSKIGH

- Mechanicy budują Polsce

narzędzia pracy!

Rzemieślnicy i rolnicy będą mogli nabywać potrzebne narzędzia i maszyny

z wytwórni Stowarzyszenia.

W kwietniu 1921 roku Wytwórnie Stowarzyszenia Mechaników Polskich za:

trudniają przeszło 2500 pracowników.

WYTWÓRNIA No. 1 W PRUSZKOWIE

przebudowywa samochody dla Rządu, produkując masowo:

gwintowniki gryzy i tp. Rozpoczęto budować więcej domów i nową kuźnię.

WYTWÓRNI No. 2.i 3 W BYDGOSZCZY

pracują już normalnie, wytwarzają cegłę białą i czerwoną i dachówkę.

Całkowita produkcja idzie do Pruszkowa i Poręby na budowę dodatkowych

budynków fabrycznych i domów dla pracowników.

WYTWÓRNIE No. 4 W PORĘBIE

produkują masowo: tokarki, strugarki podłużne i poprzeczne, tartaki, piły

taśmowe, heblarki, i inne obrabiarki do drzewa, sieczkarnie, kieraty, cylin-

dry parowozowe dla rządu i garnki emaljowane.

Rozpoczęto budować kolonie i hotel dla pracowników, oraz ogromny gmach

żelbetonowy dla wytwórni traktorów i wozów ciężarowych (trucks).

Najlepsza kopalnia węgla brunatnego w Porębie jest mechanizowana. -

Eksplotacja tej kopalni ma trwać 60 lat.

W dodatku do istniejącej cegielni, rozpoczęto budowę nowej wytw'BĘiuie-

gły i dachówek oraz fabrykę mebli dla wydziału drzewnego, nowy i

kuźnię do obsługi fabryki traktorów. N o w y budynek dla fabryki maszyn

rolniczych jest już na wykończeniu.

WYTWÓRNIA MASZYN ROLNICZYCH W WYSZKOWIE No. 5.
produkuje masowo: kieraty, sieczkarnie i młocarki.

5 WYTWÓRNIA TRAKTORÓW W WIEDNIU No. 6.

|Pierwsze kilkadziesiąt traktorów z wytwórni naszej przysłano do Polski.

Przewożone są także maszyny z Wiednia do nowej wytwórni w Porębie.

wszelkie informacje można zgłaszać się do Biura Głównego na adres:

The Polish Mechanics Co. Inc.
224 E. S57TTE ST., NEW YORKLUB DO BIUR OKREGOWYCH:DETROIT, MICH,CLEVELAND, O,ROCHESTER, N. Y., 538 Hudson Ave.

rozwiertaki,

1

 5956 Chene St.6309 Fleet Ave.
   

* Z biura Stow. Mech. Pol., 224(E. 57 ul., otrzymaliśmy nastę-
„Niezmiernie -ważnem- -jest| dzisiaj, abyśmy wszyscy stwier-| Weili swoje stanowisko.  Waż-mem nie z tego względu, aby in-|Judzie wiedzieli, czyśmy do-łośli do zadań chwili /lubm tylko _pod -maskąpatrjotyeznych .chytrzenicość i zwyrodnienie u-ali, ale ważnem z tegodu, że stwierdzenia nasze-nowiska żąda od nas dzi.Polska, jako od sWólch;95teli. -W .obecnejstóje do pracy giganty-ych rozmiśrów, musk $Baz6-się przyćmionym majeprzeszłości, musi stwo-prawa cywilne, musi zaprowade musi pobu-(dzić do życia sztukę polską,must zaprowadzić innych. rzeczy

; rsiące ale: przedewszystkiem
6. warunki. bytu,
piętrzenie się tego
go gmachu, jakim

a, W tym celu konie-
st znajomość sił i ener-
l w narodzie pol-

również bogactw, u-
' ziemi polskiej,

wiadomości: nie

A

 

tym całokształcie, bierzemy u-
dział równy sobie. Stąd więc
ta ważność naszego stanowiska.
Stanowiskiem naszym jest -

rozwój przemysłu Polski, a więc
energji zawartej w narodzie pol
skim, jak również bogactw, u-
krytych w łonie polskiej ziemi.
|Zadanie, powiadam, tak donio-
słe, że od niego wszystko inne
jest zależne.

Dzisiaj w Polsce zdają się
wszyscy dookoła tego stanowi-
ska krzątać. Nie naszą rzeczą
jest tutaj stwierdzać, co kto do-
konał, „Wszyscy niech chcą
Wdokonać" =- powiada wieszcz
nasz Mickiewicz - „dokona ten,
kto może".
Organizacja nasza posiada w

Polsce:
W BYDGOSZCZY:
A) wytwórnię cegły i dachó-

wek,› 43 morgi. gliny,
b) wytwórnię cegły wapien-

no-piaskowej,
©) Dwadzieścia trzy morgi

piasku.
W PRUSZKOWIE:
a) pierwszą i jedyną w Pol-

sce wytwórnię narzędzi pre-
cyzyjnych, które :

klej, szarnotowej i wapna,
d) cegielnie,
e) tartak,
f) sto morgów lasu,
g) trzy-morgowy plac w sa-
mem Zawierciu,

h) trzydziesto-morgowy staw,
i) dwadzieścia kilometrów to-

ru. kolejowego,
j) cztery lokomotywy i dwie-

ście wagonetek,
k) kopalnie węgla.
W Porębie są następujące za

kłady przemysłowe:
a) wielka odlewnia żelaza, za-
opatrzona w siedm kopule:
ków i dwie gruszki bese.
merowskie,

b) wytwórnia garnków, saga-
nów, zlewów i naczyń ema-
Njowanych,

c) wylt1wórnia rur kanalizacyj
ch,

d) wytwórnia tartaków i ma-
szyn do obróbki drzewa,

e) wywtórnia maszyn do o-
brabiarki metali,

f) wytwórnie maszyn rolni-
czych, "

g) kuźnia parowa,
h) wzorowa modelarnia.
Oprócz tego sprowadzana jest

z Wiednia fabryka traktorów,
nasion przez nas,: włącznie

.

(Nadesłane).

Członkowie! W poprzednim

artykule zatem Want, te to

(iffeksitalbenie Hasge) orgatiizls

cji na „Common Law Trust"

jest nam zupełnie niepotrzebne:

że na mocy praw, jakiemi nasz

kooperacyjny charter nas obda-

rza, my możemy istnieć, rozwi»

jać się i w miarę potrzeb, go u-

zupełniać bez żadnych kosztów.

W ciągu zaś całym mych arty-

kułów, ten cały zapęd przekształ

cający, ja nazwałem zdradą, za-

machem na nasze prawa, na

nasz majątek. Dziś, opierając się

na _proponowanych prawach,

chcę Wam to dowieść.

Członkowie! _My _pożądamy

kooperaty Przekształciciele

mówią, że nam ją dadzą, ale mu.

simy za to przepisać im nasz ma-

jatek. To jest szyderstwo. Ko-

operatywa może być tylko wte-

dy, gdy kapitał jest wspólnym.

Prawda, oni mówią, że będą

nasz majątek używać w 'dobrej

mierze.

Członkowie! Kto z Was rozu-

mie, co dobra miara znaczy! -

Zdrajcy praw ludu wszak w do-

brej mierze mówili Washingto-

nowi, aby, po zwycięstwie re-

wolucyjnym sam się ukorono-

wał, a Washington działał w złej

mierze, gdy Iwaliny rządów

na lud pr t.

Zwolennicy zaś trustu na Zje-

ździe toledowskim swą .dobrg

miarę już zaznaczyli. Gdy przed

stawiono prawa trustysow -

(patrz wstęp do deklaracji tru.

stu), że „wszelka własność, n:a-

jątek i akcje", przekazane tru-

stysom, wraz z majątkiem do-

tychczasowym czy też później

nabytym, pozostaje pod ich wy-

łączną i bezpośrednią kontrolą i

administracją, i że oni (patrz

paragraf VII) Trustysy - nie są

odpowiedzialni „za pomyłki w

administrowaniu", za „wszelkie

straty przez inwestycjach i lo-

katach", za „przeoczania i uster

ki", za „błędy mianowanych

przez nich urzędników" - sto-

wem, że za nic nie są odpowie-

dzialni, i gdyby _Gwiazdowski

powiedział na to, że to równa

sig zabraniu nam majątku z po-

zbawieniem nas nawet prawa

protestu, to zrobili go śmiertel.

nie chorym i mówili, że to mó

wi w złej mierze.

A oto przykłady złej ich mia-

ry: Washington podstawy rzą-

dów ludowi przekazuje, Gwiaz-

dowski broni praw naszych i ma

jątku.

Nie jest to jak już na wstępie

moich artykułów zaznaczałem,-

dla nas obelga?

Ale, członkowie, w trustysów

dobrej mierze, nawet w najlep-

szym razie jest nasza zguba. -

Czytajcie „Deklarację trustu".

Na wstępie mówią, że nasz cały

majątek zostanie ich wyłączną

własnością, a nam w zamian wy-

dadzą z łaski swojej tylko udzia -

ty benefitowe. Dalej, (artykuł

IV), że Zarząd- zrozumcie -

zarząd, nie żadne Zjazdy, - zo.

stawi 10 procent zysków na ka-

pitał rezerwowy, A później, w

Regulaminie, w dziale: Członko-

wie Stow. Mech. Pol. w ustępie

„d" mówią, że pierwszeństwo

wykupu akcji, przysługuje za-

rządowi, o ile na to pozwala

fuhdusz rezerwowy. Tu ta w

najlepszym razie pętla nasza.

Gdy interesa dobrze pójdą, Za-

rząd potrącać będzie zyski na

skupno akcji naszych, aby się

zostać kompletnym właścicie-

lem, Zguba nam nawęt w powo-

dzeniu. €

Ale, nie na tym. koniec, Zdra.

dę i zamach oni ukauli na każ-

DO CZŁONKÓW STÓW. MECH. POLSKICH |

dym kroku. W regulaminie, w

dziele: Mangowe Stow. Mech,
Pol. w ust¢ple ,d" oni méwlg=-
m: zię polszczyzną - że:
ror spd-Mmm” ile by

wystąpić £ Organizacji,
może swój udział czy akcję od-
stąpić tylko innemu członkowi
Stow. Mech. Pol., ale nigdy oso-
bie postronnej, chyba, że dana
jednostka zgłosiłaby swoją kan-
dydature". W tym samym zaś
paragrafie, w ustępie „a", po-
wiedziane: „Nieprzyjęty kandy-
dat przez Zarząd ma prawo od.
wołać się do najbliższego W.
Zjazdu, Zarząd Główny nie jest
obowiązany podać przyczyny
swej odmowy". I to ma być ko-
operatywa! - To spółka tylko,
i to zbył ciasna. Najpierw cał
Jkiem cicho -bo nie potrzebuje
podać przyczyn odmowy - u-
trudni zarząd wstępu dla no-
wych członków, Chcący odsprze-
dać swój udział członek, będzie
musiał sprzedawać tylko dla
członków. Z tych, pierwszeńst-
wo wykupu ma w swoich rę.
kach Zarząd, a więc, gdy dobrze
pójdzie, ta ciasna spółka niezgo-
dę wniesie wśród pozostałych
członków, by współpracę niemo
źliwą uczynić. I gdy ci zechcą z
tych moralnych męczarni uciec,
Zarząd ich akcje odkupi, by zo-
stać pełnym posiadaczem. Pętla
nam numer drugi.
To jest kooperatywa. To jest

Iszyderstwo z zasad kooperatyw.
Takie prawa, jak oni nam pro-
ponują, zmiotły z powierzchni
ziemi najpiękniejsze kooperaty-
wy. Zmiotą one i naszą, jeśli te
prawa dziś przyjmiemy.

Członkowie! Dziś zbyt zajęty
jestem, ażebym mógł chwilę
czasu poświęcić na pisanie sta-
tutów kooperatywy, lecz ażeby,
Wam przedstawić jak odmienne
mi muszą być prawa .koopera-
tyw, ja zmienię tu cytowany u-
stęp „d' w ich paragrafie, tak
aby _brzmiał _kooperatywnie:
„Członek, usuwający z ko.
operatywy naszej, może swój
udział odsprzedać, albo od-
stąpić tylko postronnej osobie i
- jeśli jest zatrudnionym w na-
szych zakładach - tego samego
fachu; sama tranzakcja musi
odbyć się z wiedzą zarządu, ale
zarząd pod żadnym względem
niema prawa do nabywania ak-
cji naszej kooperatywy".

Kooperatywność takiego pra-
wa członkowie, jest zbyt wido-
czną. Najpierw unika ono zam
kniętości spółki. Później, no-
wy członek, będąc tego samego
fachu, może zastąpić tego,
który odszedł. Przeprowadzenie
tranzakcji z wiedzą zarządu po-
zwala mu czuwać nad pulsem
kooperatywnego życia. Sam zaś
Zarząd, nie mając prawa odku-
pywania akcji, nie ma podstaw
do wyrabiania w sobie chuci
zdrad i zamachów, na nasze mie-
nie.

Ale trustysi nasi, członkowie,
o tym nie myślą. Przeciwnie, oni
pod słowem „kooperatywa" za-
mach na nasze mienie, na nasze
prawo rozpostarli na każdym
kroku. Oni nazwą „kooperaty-
wa" chcą nas w swoją pułapkę
wciągnąć i wyjście z niej raz na
zawsze zatrzasnąć. W regulami-
nie (paragraf 1) oni mówią, że,
gdy już się raz im poddamy, gdy
już się raz na nich podstępną
kooperatywę zgodzimy, to już
nas z niej nie wyrwą żadne zja.
zdy, nasze walne czy nadzwy-
czajne.

Członkowie, czytajcie pilnie i

uważnie te wszystkie ich para-

grafy i to po kilka razy - a to

dlatego, ażeby je tem gruntów.
niej odrzucić, JUNIUS.

cyjny,

nfl-rowu]; jako
TIVE PA

na spłaty.

żdego miesiąca.

Common

$4.00 za akeje, to za akcję

czyli

Zbaljcie tę spraw
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TEN KUPON

wolnej ilości aż do wysok
Cena wynosi $100.00 za $100.00 akcję „par value" płatną w gotówce od razu lub

a
my HENRY L. DOHEHTY
DŚPARTMENT, jest na wasze usługi.

FOREIGN LANGUAGE INVESTOR DEPARTMENT

HENRY L. DOHERTY & COMPANY

12 PEARL STREET, NEW YORK

ości Dwóch Miljonów dolarów.

nych będzie za akcję

Preferred Stock wypłacoi

& COMPANY, zwany P

Bezpieczna Inwestycja

Wyobraźcie sobie wygląd Battery Park i Castle Garden w Nowym Yorku taki, ja-
kim był kiedy rodzice wasi przybyli do Amerykii Porównajcie wygląd ten z obecnym,
a będziecie mogli wyrobić sobie pogląd na wartość inwestycji w nieruchomościach.

Battery Park okolony jest wysokimi gmachami biurowymi, które z roku na rok
stają się bardziej wartościowe i dają właścicielom swym wspaniałe zyski. Do najbar-
dziej wartościowych gmachów takich należą:

Battery Park Building, Maritime Building, Chesebrough Building.

Gmachy te, t. j. budynki no. 19, 21, i 23 Pearl Street, no. 22 i 24 Whitehall Street
i znaczne udziały w no. 8 State Street Realty Corporation; Battery Park Land Corpo-
ration oraz South Ferry Building przedstawiają własność Kompanii.

The American Gateway Re

której właścicielem jest HENRY L. DOHERTY & COMPANY, dom bankowy inwesty-
pn. 60 WALL STREET, W NOWYM YORKU, znany w całym kraju.

Wartość tych nieruchomości oceniono umiarkowanie na $5,259,500.00.

Henry L. Doherty & Company

bezpi i zyskowną izwestrję „605 PREFERRED CUMULA-
TICIPATING STOCK" tejże American Gateway Realty Corporation w do-

alty Corporation

6 od sta procentu zakładowego

wypłacane jest w spłatach miesięcznych, które wysyłane wam są co pierwszego ka-

W dodatku otrzymujecie

dywidendy jak następuje: - za każdego dolara "dywidendy wypłaconej za akcję
Stock, 50 centów wypłacp i

kład, jeśli wypłacona będzie roczna" dywidenda za Common: Stock w wysokości
Preferred Stock. Naprzy-

na będzie dywidenda w wysokości
$2.00 rocznie. Dodawszy to do regularnych 67% rocznie, wyniesie to $8.00 za akcję,

8 ptocent rocznego dochodu

płatnego właścicielom Preferred Stock.

Obecnie zarobki upoważniają do wypłaty extra dy- *

widendy w wysokości 2 % - Zyski mogą wzrosnąć

Gmachy te, które są zabezpieczeniem tego Preferred Stock, są w zupełności 1
stale zajęte przez pierwszorzędnych lokatorów, wśród których jest 5 konsulów Jene-
ralnych, 33 Kompanie okrętowe i przewozowe, oraz wielé firm exportowych i impor«
towych, które wszystkie są pod kontraktami czynszowymi na trzy do dziesięć lat, w
gwarantującymi ciągłość zyskownych zarobków.

Jest to dla was złota sposobność

ulokujecie w niej wasze gg:-nudze. Specjalny oddział fire
OREIGN LANGUAGE INVESTOR

~M.

 
FOREIGN LANGUAGE INVESTOR DEPARTMENT

HENRY L. DOHERTY & COMPANY

12 Pearl Street, New York.

Prosny mi bor daduych dis. male kou psźckiej
peoperrcil dotyczącej tawertycji. .,tote) Bpossinote!",

Nazwisko

Ulica ...

Miasto

Stan
| „rowr świr

 

zbytu, co umożliwia nam szyb-

kie obracanie kapitału, który w

swej wartości stosunkowo w

krótkim czasie dwoit się i troil

się.

Stowarzyszenie nasze powsta-

ło 26 września 1918 roku za ini.

cjatywą małej grupy ludzi, na

czele których stanął inż. Ale-

ksander. Gwiazdowski.

 

W WYSZKOWIE:

a) znajduje się nasza wy-

twórnia współdzielcza ma-

szyn rolniczych.

W WARSZAWIE:

W Warszawie znajduje się

Bank Stowarzyszenia Mechani-

ków Polskich we własnym sie-

dmiopiętrowym gmachu, zaopa-

trzonym w pięć wind, (St.

Krzyska 35). Zakładowy kapi-

tał banku wynosi 100 miljonów

marek,

 
tools,dies, jigs and. fixures,

b) jedynasto - morgowy plać

koło wytwórni.

z

mi w sześcio-skibowe pługi.

' W Porębie również mamy.

24 jedno i dwupiętrowe kamie.
nice dla p w

nasze stwo.

rzyło Krajową Centralę Han-

dlową, z kapitałem zakładowym

200 miljonów marek. Centrala
w mi

jest wydawanym w Warszawie.

W. Ameryce mamy pięciopię-

trowy dom w New Yorku na

57 ulicy, w którym mieszczą

się główne biura naszej organi-

zacji.
W Ameryce mamy pięciopięł-

thowy dom w New Yorku na 57

ulicy, w którym mieszczą slg

główne biura naszej organiza-

cji.

W przedsiębiorstwach stowa=

la w Polsce wy j

garnki, naczynia .emaljowant,

narzędzia precyzyjne, maszyny

rolnicze, traktory, obrabiarki

do drzewa, obrabiarki do meta-

Dziś ono skupia w swoim gro

nie przeszło 18.500 ludzi, złą-

czonych nietylko wspólną wiel-

nemi oszczędnościami. Majątek

w ten sposób skupiony, docho-

dzi do miljona pięćset tysięcy

dolarów, a wartość jego, wsku=

tek porobionych tranzakcji, -

szącowany być może na blisko

dwa miljony pięćset tysięcy do-

Iarów. =« -

Organizacja nasza oparta jest

na ściśle h za-

sadach. Zasadnicze prawa i kie

runek nadawane są przez ludzi

ką ideją, ale ze

A. Bisck, wice-prezes,

F. Popławski, sekretarz,

J. Banachowicz, skarbnik,

Przedsiębiorstwami Stow, Me-

chaników Polskich w Polsce

kieruje Rada Naczelna, w skład

której. wchodzą:

Inż. A. Gwiazdowski, prezes,

Inż. F. Gietrych, wice-prezes,

Inż. K. Wyrzykowski, sekr.

Członkami są:

Int. C. Klarner, były szef

sekcji V Min. Przem. i Han.

Int. W. Fachinetti, szef sekcji

Wielkiego Przemysłu Mini-

sterstwa Przemysłu i Handlu.

Int. Jachimowicz, szef Wy.

działu _Motorów _Wybuch.

Inż. P. Żuliński, szef biura te-

dyrektorzy

Stow, Mechaników P

J. Chodecki, szef biura

szawskiego, reprezentant

twórni maszyn ro

w "Wyszkowie.

W skład komitetu

stracyjnego wchodzą:

Inż. A. Gwiazdowski,

Inż. C. Klarner,

Inż. F. Gietrych. 4

Rzecznikiem Stow. Mech, P

jest wybitny adwokat polski

Jackowski. 5 z

To jest nasza organizacja

najgłówniejszych zarysach, [T
jest praca i naszy

nagromadzona, a że praca

ostatecznym wyrazem cz ne

ka, tem i my jesteśmy.

sze o,

CZYTAJCIE I ROZPO

 CHNIAJCIE „NOWY ŚWL

 równych i równie

nych. W kwestjach zaś techni-
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MAURICE

DZIWY DR,LERNA
TŁÓMACZYŁ JAN CHMIELIRSKI

Ale .ItWoodOOOk
(Ciąg dalszy).

Maszyna zatrzymała si
Ale lg cośmy gg:-genau, było tak niezwykle cie-

kawe, żeśmy uprosili Cardaillaca, by zechciał dalej słu
za medjum.

g Posłuchał nas. Po kilku nocach spędzonych przy
daktylografie, mieliśmy gotowe przygody Vermonta.

. elnik zapozna sig z nimi.
ag; smleszlljg7i w wielu miejscach draźliwe. -Icl

Ay pisarz nie powinien przeznaczać ich do dru-
u. Spali je natychmiast po ukończeniu, bo też gdyby

nie pośrednictwo wirującego stolika, niktby się z nimi
nie poznał. Ponieważ Jednak przekonany jestem glo
„boko o ich autentyczności myślę, że ciekawą rzeczą bę,
dzie ogłoszenie ich, zanim zostaną napisane.

Uważam je za najzupełniej prawdopodobne, cho-
ciaż przedstawiają charakter karykaturalme przesa-
dzony. Przygody te możnaby uważać za fantasmago-
rję fizyologiczną, bazgraną szkicowo na marginesie
rynsunku, wyobrażającego Naukę.

Byłyżby to historje zmyślone?
Bajki mają zwykle więcej powabu niż prawdy

Pod tym względem dziwy Cardaillac'a nie ustępują in-

Memniej pragnąłbym, żeby powieść niniejsza by
ła wierną relaqą prawdziwych, przewrotow nauko-
wych. Skoro zaś stolik przepowxedzmłje, jestem prze.
konany, że nim ta książka się rozejdzie po świecie speł
nią się owe dziwy w okolicznościach równie wstrzą-
sających jak w tej książce. =>

Dowiem się za 2 lata, czy p. Mikołaj Vermont zaj-
muje mieszkanie przy. bulwarze V. Hugo.

Jedna rzecz mnie przekonuje zupełnie:
*/ Jak można sobie wyobrazić, żeby Cardaillac, chło-

pak bądź co bądź inteligentny, mógł stracić tyle go-
dzin na skomponowanie podobnego szaleństwa. - Jest
to dla mnie argument decydujący.

Zresztą, gdyby który czytelnik złośliwy chciał do-
ciec końca, niech się uda do opactwa Grey, Tamgo
poinformują dokładnie o doktorze Lernie i jego zwy
czajach.
Co do mnie, bynajmniej nie mam to ochoty, ale

gdyby się znalazł jakiś poszukiwacz prawdy, byłbym
mu niesłychanie wdzięczny za dowiedzenie się, czy hi-

stone te są mistyfikacją Cardaxllaca, czy też
„cie zostały podyktowane maszyme dopIsanIl na sean-

wspirytystyeznym.>

ROZDZIAŁ I.

Nokturn

Zapadał wieczór. Wydłużony cień mego automo-
bilu przebierał formę buta, którego ostrogę stano-
wiła moja sylweta. Pędziłem tak od rana. Ludzie pa-
trzyli na tę gonitwę, jak na scenę jakiegoś dramatu.
Skórzany'kask, okulary automobilowe w kształcie or-
bit szkieletu, ciało pokryte brunatnym płaszczem skó-
Tzanym, czyniły mnie podobnym do piekielnego potwo
ra lub jednego z demonów kuszących świętego An-
toniego, albo dobestji mitycznej, która ucieka przed

_ słońcem, pędząc na spotkanie nocy, by się zespolić jak.
Wnajprędzej.

; I w istocie mIiłem duszę potępieńca, pędząc już
/ przez siedem godzm moim 80HP automobilem. Przed
. oczyma skakały mi majaki. Zwykle wtedyczepia się
mózgu uparcie jakieś słowo lub zdanie. Mnie prześlą:

dowało od paru godzin jedno zdanie „Przyjdź sam.i
uprzedź", które męczyło mnie natrętnie, doprowadza

do rozpaczy umysł i tak już wyczerpany turkotem
y i szybkością:jazdy. /

Tymczasem to dziwne zdanie „Przyjedzi uprzedź"
podkreślone dwa razy ręką mego wuja wliście przed-
tem zupełnie mnie uderzyło. Teraz zaś, gdy „jecha-

sam uprzedziwszy wpierw" do zamku w Fouval

W nedzielę dnia 22 maja, od-
E |był się u nas obchód ku moscze-

nie:Polski: Uroczystość byłu u.|
rządzona staraniem towarzystw,
grupujących się ,przy , parafji
|nśrodowej, a mianowiele;› Nie-
wiast 'A. N. S, Oddziału „Spój~
ni", Dziewie Polskich, Chórów
Parafjalnych 1 Kółka Patrjoty-
eznego. Dużą sala Domu Pol-
skiego wypełniona była po brze
gi. Punktualnie & Sej godzinie
ob, Pogubiła, prezes komitetu
obchodowego otworzył uroczy»
stość, powołując na przewodni-
czącego ob, Macieja Skrzypca,
a na sekretarza ob. Walerję
Śmiałek, Zebrani -odépiewali
hymn narodowy amerykański i
Hymn polski, - Gdy przebrzmia-
ły dźwięki pieśni, podniosła się
kurtyna. Scena przedstawiała
cmentarz. Młodziutka Adela
Pusz odegrała rolę Eli, w frag-
mencie scenicznym p. t „O-
brońcom Lwowa". Przepięknie
wykonała swoją partję przy a-
kompanjamencie muzyki. Do-
skonałym jej partnerem był Jaś
Kogut, w roli Jasia małego bo-
hatera poległego w czasie walki
o Lwów. Gdy oboje zakończy-
li okrzykiem „ziemi nie damy"!
rozległa się burza _oklasków.
W programie były trzy śpiewy
chóru mieszanego, trzy śpiewy
chóru młodzieży, dwa zbiorowe
występy dziatwy w latach od 4
do 7. Oba chóry spisały się
dzielnie bez zarzutu, ale bez-
sprzecznie tryumf święciły ma-
lutkie dzieci, przebrane w kra-
kowskie stroje. Dziesięć par
malusińskich weszło na scenę
przy akompaniamencie muzyki,
sformowali dwójki, - potem
czwórki. -Śpiewali o wolnej
Polsce, o Wiśle, co srebrną
wstęgą wije się wśród gór i niw
polskich, o chłopczyku, «który
tęskni do Polski i wygrywa
smętnie na fujarce, o Maćku,
mazurze, który choć umarł, to
jednak ma jeszcze ochotę do
tańca. Wszystkich chwycił zd
serce djalog wygłoszony przez
4-letnie dzieci Milę Kosior i Al-
freda Pusza, oraz zbiorowa de-
klamacja Wojtusia Pysza/ Geni
Fus, Marji Pogubiło, Benisia
Kosiora i Mili Kosior, którzy
poprosili zebranych o datki dla
rodaków-w Polsce: Duet o Ma:
rysi i Benisiu odśpibwali 7-letni
Kosior i M. Pogubito. Apel
dzieci o składkę wywarł dosko-
male wrażenie, bo ofiary posy-

Czudak. i „Józefa, Kosior.
Deklamatotki nagrodzono szcze
rymi oklaskami, na które za
służyły,. Mowy. wygłosili: Bro-
nisław Ryba i ks. Krupski, -
miejioowyi. proboszer, który mó
wił długo bez przerwy›o Polsce,
ponieważ tam byt i widział, i
bardzo gorąco przemawiał i zaj
chęcał publiczność do zakupie»
nia bondów polskich żywnościo
wych. , Mowy ks. Krupskiego
wysłuchano w najcichszym spo-
koju, a gdy skończył mowę, -
wręczono mu wielki bukiet z
róż od matek za opiekę nad ich
dziećmi, Ksiądz Krupski ser-
decznie podziękował i dodał, że
w pracy pomagała mu a wyłą-
cznie małymi dziećmi zajmowa-
ła 'się jego żona i spodziewa się,
matki nic nie będą miały prze-
ciw temu, gdy połowę bukietu
jej wręczy Na sali huczne o-
klaski i brawa, > 4
Na końcu zaśpiewali zebrani

hymn „Tyle lat my ci o;Panie"!
Do uświetnienia obchodu przy.
czynił się śpiew obydwuch chó-
row tak starszego jak i mlod-
szego. Ale bo też śpiewacy, jak
i organista ob, Adam Buba, pil«
nie pracowali, by śpiewy wypa-
dły pięknie. Komitet obchodo-
wy nie zaniedbał niczego, coby
mogło podnieść godny nastrój
chwili,
Na zakończenie w imieniu kó-

mitetu dziękuję tym '
którzy brali udział w
a także ofiarodawcom i ks. pro-
boszęzowi.

Walerja Śmiałek, sekretarka.|
+ +

B, Wójtowicz
Z. Sinkowska ..
W. Wróblewska ,
4, Pusz ....
4, Dzik
A. Dygas .
W. Doras
W, Śmiałek
3, Cholewka ,
E. Cholewka .
M, Pogubiło ,
J. Stutfan>
F, Augustyn .
F. Czerwonka
W. Misek ....
A. Świerczek
K, Bednarz
J. Wrona ..
F. Dybowski.
M. Pysz
Sz. Pysz
B. Paszkiewicz ,
E. Czudak .
F. Dubiel
M, Czepiel .
J, Augustyn
A. Stankiewicz ,
M. Fortuna
&. Smyka @
S, i Józia Irla
Drobna składka .. 2718

Ogółem ........... $79.08
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CZY WY WIECIE CO
TO JEST?

Ludzie by nawet nie odcadi, ie
wou pim at domi
dzienego 1 niewylum-emm ge
po całym świecie uuu.

P. S. - Po obchodzie, dzieci,
które brały w nim: udział, zro-
biły pani Krupskiej niespodzian
kę, ofiarowując jej wielki „kosz
szczęścia", w którym niczego
nie brakło, nawet i złotówki, a
którą to pani Krupska otrzyma»
ła w prezencie za jej dzielną pra
cę z dziećmi. Ksiądz i pani
Krupska podejmowali dzieci. i
bawili z niemi do późna wie-
czór.

Imiennie złożyli:
M, Skrzypiec ...
F. Skrzypiec ,

krzypiec
W. Kosior ..
J. Kosior .
J. Kosior .
J. Płonka ..
W. Szczepanik. ,
M. Szczepaniak
M. Such ....
A. Szczór .
Noberfort

&zeina..xmmTR
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 BELMONT PARK, L. LZderzenie się tramwajówPięciu pasażerów, wśród któ-rych jedna kobieta, zostało clc-

 

PRZEWODNIK HANDLOWY

GREENPOINT

 żko rannych podan:
 się tramwajów na linji New

York and Long Island Traction
zaw Grompetnt
TAłatmik _toxronaszox

||

Duże Polskie Składy Obuwia
orz r _. Company, Belmont

Park i Hemstead, L. I. Kilka
jeszcze osób odniosło lżejsze po
kaleczenia.

„Białego Orla"
«r ?u— Are, (In-ymy...)

ase
L IY

Tolka
175 Ave, X. .

Dostrscus heriewnle do grosemi pro
duktów zolnyeh, owoców 1
 Według op wind-

ków, pierwszy tramwaj przysta
mgt przy Belmont Park, aby
wziąć pasażerów, gdy nagle z za
rogu ulicy skręcił drugi wielki
tramwaj i całą siłą uderzył w
stający trarowaj, Pmmnny

h majów zosta-

 ---
--
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Niema ,koloni
Ameryce zacofanej .pod
względem pychy i zarozumiało-
ści, jak Filadelfja. Nieustanne
usterki, manja wielkości jest
formalnie nieuleczalną.  Pyta-
nie ? Rzecz prosta,

vo

polskiej -w

Z FILADE

DO CZYTELNIKÓW 1 PRZYJA
CIÓŁ „NOWEGO ŚWIATA"
W FILADELFJI I OKOLICY

Z powodu napływających do
nas zażaleń, że na „Stańdach" w
dzielnicach Richmond,
burg, Nicetown, South Callow
hill w okolicy Domu Polskiego
i Camden, N. J,, jest mało eszem
plarzy „NoWego Świata", upra«
 

wsze jest do-
syć duża, Jecz nie jest skupioną.
Albowiem podzielona na siedem

Filadelfja .jest « miastem pl
rzędnem, polonja j

y o )
sze x’muwhnlc „N Swin-
ta", Właściciele „Standów" bę-
dą sprowadzali większą ilość
 dzielnie i to na dosyć dużą od

ległoić Pismo codzienne mgdy

się nie mogło utrzymać. Aty-

godniówki jakie Au są. to nikt

się z nimi nie liczył nigdy, nie

brał na serjo za poważne pisma,

które stale kudłlły i kadzą do
dzisiejszego dnia. I to tak ka-
dzą, że aż obrzydliwość bierze,
Trudno, tak pojmują swe zada-
nie. Aby nikogo nie obrazić,
aby dostać ogłoszenie (z lito-
ści).

+

Nasze pismo pojmuje zupeł-
nie odrębnie od lokalnych tygo-
dniówek swe zaddnie. Dlatego
ma nieprzyjaciół z niektórych
„wielkości", za to, że od czasu
do czasu wychłoszcze im porzą-
dnie skórę, To też chodzą i o-
Powiadają „do czego to podo-
bne pisać o takich sprawach",

Zaciskają zęby ,posądzają pi-
szącego, że ma pretensje do

't: wielkości, że z Filadelfii ucie-
i różne niepoczytalne ga-

daniny. Ale to juź tak bywa.
›» |(Sądzą ciebie podług siebie).

ir Przedewszystkiem wszyscy o
tem wiedzą, że piszący nigdy

W‘ nie miat za wielkich pretensji.
A że jeździł z ramienia K. O.

LN. po Ameryce dwa razy, to nie

jest to pismo niezależne, wolność
milmiłujące i idzie prostą drogą.

zi |Nie liczy się z tą lub inną oso-
IZ |bistością. Kto nie postępuje -

jak potrzeba, czy to będzie ko-
niowiec, socjalista, ksiądz pro-

x] boszcz, ~prezes, dyrektor, fila
delfijski „redaktor", to może

z zawszę liczyć na naszą uprzej<
że baty dostanie w na-

o (szym piśmie, bez pytania się,
czy wolno, czy nie. A co o nas
mówią, na to uwagi nie zwrace-
my, gdyż wiemy, że o nas tu
szą mówić.
Swoich brudów nie będziemy

pozostaną, brudami. Człowiek
całe życie się musi uczyć. A w
Filadelfii mówią, że już wszy»
stko wiedzą.
A my w „Nowym Świecie",

zaczynając od naczelnego redak
tora, kończąc na piszącym - u-
czymy innych. Ale wiemy i pa
migtamy zawsze o tem, że ten
co uczy innych, sam też się u-

. Bo wiedza nie jest skoń-
czoną. Wreszcie niema takiego

jest temu winien. Spełnił swoje|
..,3'121 zadanie i siedział spokojnie, , O-

w. o ile pracuje w „Nowym
' Świecie", to tylko dlatego, że

zakrywać. Bo brudy zawsze '——————____

EKSTRAKT SŁODU, CHMIEL i |

Administracja.

DO POLSKICH TOW. W FI.
LADELEJI I OKOLICY

W Je zawiadomienia o po
siedzeniach, próbach śpiewu,
przedstawień, muzyki, odczy›
tach będziemy chętnie zamiesz.
czać bezpłatnie, Jednak zwra-
camy uwagę, aby przysyłanio je

Npóżme] na 3-dni, -Wszejkie
korespondencje móiszą być pi-
sane atramentem na jednej stro
nie .papieru. '-Rękopisów: nie
zwracamy. Biuro .„Nowego
Świata, załatwia wszelkie spra-
wy od godziny 5-ej do Tej wie-
czorem, oprócz niedziel, 2858 E.
Alleghany Ave.

NICETOWN, PA.

Wielki wiec w sprawie Gór-
nego Śląską zwołuje K. P. P.,
razem z delegatami połączonych
towarzystw z -dzielnicy Nice-
town przy parafji św. Władysła
wa, w sali K. Pułaskiego, w
czwartek 2 czerwca, 1921 roku,
o godz. 7:30 wieczorem,
Sprawa Górnego Śląska jesz-

cze nie jest rozstrzygnięta, jak
w roku ubiegłym podczas naja-
zdu bolszewickiego, tak i obec-
nie w sprawie Górnego Śląska
młode pdństwo-polskie ma prze
ciw sobie .olbrzymie siły, które
starają się nietylko zaprzeczyć
mu prawo do prastarej ziemi

piastowej, aby podkopać jego e-
grzystencję. I tak samo jak w
roku zeszłym również i dzisiaj
naród polski siły swoje zbiera
1 rzuga" ni "szalę -wypadków,
Polonja w Nicetown dla pol-
skiej sprawy wiele zrobiła
przez cały okres jej potrzeb, --
tak samo i dla Górnego Śląska
i na plebiscyt w ofiarności też
nie była ospała, tak samo i tym
razem w tak ważnej chwili, -

"Jgdzie chodzi o tak drogie skar-
by ziemi górnośląskiej, którą

KASKO  Ieinglas ... fc

Dobry Muscat RODZYNKI

22 funtów pudełko 03.35

FRANKLIN MIELONY CUKIER
100-tuntowy worek $$,10

SŁODKIE ŚLIWKI

(bez kamieni)
25-funtowe pdełko 52.00

 który by
gałęzie wiedzy opdnował.

OSOBISTE
W zeszłą niedzielę, bawił w  

Jedyny Polski Hurtowny Polski Skład Bławatny
Skład „Crackers" A. PYLILO

Filadelfji, znany wśród kół po-
stępowych, p. Stanisław Grzesz-
czyk z Florence, Mass.Nie nas
 307 Oskiand Mt, Brooklyn, a. v, myślając się długo zaręczył się 387 wi.

Telefon Grempoint 6238
Rtg Fremmin Strom

Wuakis cany. - Bonaty '
   
 

mi uparcie dowódziło w głowie, że zdanie to brzmi

jakoś dziwnie. Przed oczyma skakały mi te złowróż«

bne słowa: w uszach dźwięczały jedynie te trzy wy.

razy. Gdzie tylko spojrzałem, czy na tablicę, noszącą

nazwę wsi, czy na niebo, czy na drogę przed siebie,

wszędzie wyczytywałem słowa: „Przyjedź sam".

A niezmordowany motorpowtarzal sto razy na
„Sam", sam, sam", przyjedź; przy.

Pytałem sam siebie, skąd wu,jowi memu przyszły
y te zaprosiny; chciałem już z całej duszy u-
jakie powody go do tego skłomły

o zbliżałem się ku celowi mojej wyprawy.
awałem już znajomą okolicę; prześladująca

a zaczęła słabnąć.
dn |pełne miasto Nanthel, przez które musia-

eźdżać, zatrzymało mnie trochę; ale mingw-
ema spostrzegłem we mgle dalekie wzgó-

tymcmsem zapadał. Chcąc dobIć do ce-
m, pędzlłzm ile sił w motórze,

dępod nudrugaJak wstążka na szpulę.
e miurzywam

 
ły zgruchotane i ci, którzy do-
stali się pomiędzy drzewo i że-
lazo platformy, zostali ciężko
ranni.
Pani Frances Maringa, z pn.

315 East 77 ul., w New Yorku,
prawdopodobnie będzie musiała

 
mieć amputowane nogi. Leka-
rze z Nassau, szpitalu, twierdzą,

iż niema innego ratunku.
Inni odnieśli połamanie nóg i

Świadkowie twierdzą, że mo-
torowy drugiego tramwaju wy.
skoczył przed zderzeniem. =-
Śledztwo w toku.
W ostatniej chwili dowiadu-

jemy się, że pani Maringa zmar
ła w szpitalu.

ŚMIEJ SIĘ!
POKAŻ TWOJE ZĘBY!

CZY SĄ ZEPSU'I'ET
ZOBACZ

| Jedna z nokhmudawolnnych

Dr. JACOB J. STARK

rąk.

  
r

AM

że nogi jej są tak zminzdzone,]

Gramofony i Rekordy Polskie

u mnie najtaniej kupisz

7. ,

#11 Ave, Bręskiyu, x. Y.

Trzewiki dla Pań, Mężczyzn .

1 Dzieci
w.

100 Driggs Are, Brooklyn, . T,
Naprawolw polskiego  kośeieja,

     

 
 

NAJSTARSZE

!* BIURO OKRETOWE w«

I KANTORWYMIANYPIENIĘDZY t

81 Grand St. -= Brooklyn, N. Y,
REPREZENTANT WSZYSTKICH LINII

-> OKRETOWYCH ©
SPRZEDAJE SZYFKARTY DO I z KRAJU PRZEZ:

TRIEST.
BREMEN
ROTTERDAM

I yuzu" RODZINAML

z panną Stefaniq Jatostawska,
zamieszkałą pod nr. 514 N, dta

Duże ŚLIWKI z Kalifornii
25-funtowe pudełko 52.00

RODZYNKI BEZ ZIARNEK
22-funtowe pudełko $3.3!

fll'l-l’N.LAWRENCE 8T.
"l;-vmAre

DOSIAWAZA DARMO,
Token: 1058

wrogowie chcą nam podsięj
odebrać. Ale naród :Gm
Śląska poświęca ostatnia
siły, ażeby sig nie dag g .'
Zatem przybądźcie w@żya
tylko chce dobra dla=P d
dla siebie. -Mówcy: będą)
miejscowi i
Górnego Śląska to nam:
tlą i wierząc w EMW] n

tyzm polonji w Nicélowiy

z góry jesteśmy przemv4
wszyscy obywatele i obywa
przybędą i wysłuchają
z zadowoleniem, f

Za komitet! _
J. Hosowicz, sekt. K. P, P,

1806 Juniata Street,

ZAWIADOMIENIE

Z dniem 15 czerwca, b #,
kal.
„Nowego Świata" na Filed
i okolicę będzie się mieścił)
śródmieściu przy 10 ulicy
929 Chestnut St., Room 402. @
Telefon: Walnut 3194.

Wszelkie korespondencję,
głoszenia i. zawiadomienia z
ladelf}i i okolicy upraszamy
syłać osobście lub listownie
wyżej wymieniony adres na
ce naszego zastępcy ob. J. Z.
datko,
Godzmy przyjęć od bej do

wieczorem oprócz niedziel,
AMW

NOWE STANDY 4mm
ŚWIATA W FILADELFJI

I OKOLICY
Dla wygody naszych czy

kow :otworzylismy nowe
dy", na których można
„Nowy Świat". «

il
qr,

ws i

528 S. 6th Str,
119 Christian Str.

Manayunk
4354 Tressol St. (przy

Nicetown
191.) Hunting Park Ave.,

Alfred.
Front Tioga

2055 N. 2nd Str.
157 W. Cumberland Str.
Upraszamy czytelników 0:

informowanie rodaków e
szkałych w tych okolicach
tych -miejscach -mogą
„Nowy Świat", za co z

Nasz departament
czny jest całkowicie
wipowany i wysyła p
źne przekazy do wszy!
części Polski po najn
szych ratach glełdo

   BILETY OKRĘTOW

Sprzedajemy BILETY
wszystkie line i
my wszystko na kon
drogę do którejko

części w Palm

Informuje

 

a-
Walter J kelner w re-ordan,

stauracji, 386 North 10te) db
spadł dzisiaj zm

  
na podwórze restaurae!
nie.

+.

  

}1. Ocale | «

4-ta i South ulica, Wchód 405 South S

PHILADELPHIA, PA.

 



tyonika miejscowa:

oda, - chłodniej, - W

RUCH .OKRĘTóW

W. do New Yorku

- Wczoraj przybyN zyb
im zGothenburge, Olymp

,i Saxonia z Londynu.,

o Cambria z Antwerpii,

ne z Havru.

| - Odchodzą z New Yorku

/)Dzisiaj: Manchuria do Ham-

| | piątek: Frederick VIII 'do

: Neuw Amsterdam

dama, Oropesa do Ham-

Lafayette
.

do Havru,
opa ~do Kopenhagi. South

Bole do- Liverpoolu.

Poniedziałek:

|

Britannia

ylil.

ć Św'wwhie pożar w

się

Od zapalonej świecy

j ~firanka przy figurze

kt Boskiej w kościele wło-

humanum Street.

dr Alfonso

:

Tedeshi, wika-
sta-

się stłumić ogień, ale przy
ihe
'rejuc

icy kilku parafjan udato

poparzył sobie ręce,

ugasić nim straż przybyła.

- przesadne określenie strał.

zrobiono hałasu, że strajkierzy

izyli towaru za przeszło

dolarów w fabryce

(B04 EastNew York Ave., Broo:

. Oskarżenie przez A. Kre-

skiego brzmiało, że do fabry»

wpadło15 uzbrojonych straj-
oblało

i
ów -i kwasami
-- (ubrania męskie
ów.

Tymczasem ~ledztwo

,

że tylko'm—iakie 250 dolarów

iru został: zniszczonEgo-

"Trzech ludzi pociągnięto
owiedzialności. -Sprawa

dzie sięcza tydzień.

wo w

obdjstwo .we własn

iu pn. 1
seyzorykiem

Zona przypuszcza, że

i był powodem targ-

r się micżycie.

_

Około godz.

ej wieczór pani Watlis z sio-

cą siedziały w pokoju

y:. Drotting-

n, 'Hellig Olav z

Old Norte State z

70 roku życia.

atis, 70 lat, popeł:

18 East 113 St., przez

ry, znalazły staruszka, leżącego

na podłodze i broczącego krwią.

Żona z siostrzenicą udzieliły

natychmiast -pierwszej pomocy,

ale nie mogąc zatamiować krwi,

poprosiły policjanta aby zawołał

ambulans, nim jednak przybył

ambulans, Wattis ducha wyzio-

nał.

DOM NARODOWY

Posiedzenia dyrektorjatu Do-

mu Narodowego na 8 ej ulicy

odbywają się w każdy czwartek

wieczorem.
Kto pragnie zakupić akcję Do-

mu Narodowego może to w dnie

posiedzeń uskutecznić.

Akcjt są pięciodolarowe.

Dyrektorjat na żądanie gkcjo-

narjuszy udziela wszelkich , in-

do formacji, tyczących są gospo-
darski wewnętrznej Domu Nar.

iatr

ie z

Ko-

Pani Curie-Skłodowska je-

40 dzie na zachó

Wczoraj w towarzystwie có-

ko- rek i znajomych udała się pani

celu zwiedzenia Grand Camjon i
Yellowstone Park, o czem ma-

rzyła jeszcze będąc we Francji.
Zdawało się już, że podróż ta
zostanie zaniechaną z powodu
złego stanu zdrowia naszej uczó-
nej, ale po dwudniowym odpo-

ezynku,w domu pani N. F. Brady
w- Roslyn, zdrowje pani Curie»
Skłodowskiej tak się polepszyło,
że postanowiła jednak udać się
na zachód, Znpuszona jednak by

ta- pani Gurie-Skłodowska

.

ze

względu .na zdrowie odwołać
wiele zaproszeń, które była po-
drzednio przyjęła. Z tego właśnie
powodu odwołane zostało przyję
cie, które miało urządzić towa-
rzystwo „Poland America Socie-
ty" w hotelu Astor. w ubiegłą
środę.

się

pn.

to:
dla

Pierwsza kradzież w no-
do wym hotelu
od- wee ić

Cóżby to był za hotel, gdyby
nie miał senzacji. Każdy hotel
musi mieć swoje morderstwa,
kradzieże, rabunki - musi mieć
senzację. „I o dziwo, znalazł się
hotel w New Yorku, który przez

r lcate pięć tygodni istniał -- czy-
złylsty jak perta, bez najmniejszej

plamki. Tego już było za wiele
dla obywateli wielkomiejskiego
„underworld'u" i postanowili
doknać zamachu.

ym

na

Curie-Skłodowska na zachód w|

Idą niesjrzymani,
idą jak lawina,
co kędyś, wyżej,

1 skłębia, i zwelnia,
i sunie wciąż chyżej,

z Szybkością obłędu
sunie,
zapory
ściera w proch,

juk wiory
ścina,
unosi pospołu
i w dół chlastą,
w niezgłębione jary
Przepastnej Otchłani

wypełnia!

 

ROMUALD MINKIEWICZ.
(Kazimierz Romin.)

+: IdąLighty

z jednej się grudki poczyna
a potemz łączących się grudek miljonów
rorrasta, rozrasta,rotrasta w bezmiary,

wzdłuż górskich skłonów,
z rosnącym jak burza łoskotem,

a góry jak strzępki szmat,

dzielącej Szczyt od Padołu,i Przepaść grodzącą świat

It

wciąż chyżej

 

 

---
DEMPSEY TRENUJE SIĘ PUBLICZNIE ;

Szampion światowej walki bokserskiej J. Dempsey, trenuje się usilnie do zapasów
z Carpentierem w Atlatnie City, N. J. Do treningu wzniesiona została specjalna arena,
publiczność płaci za oglądanie ćwiczeń od' -„Manager" amerykański zrobi interes
wnej? walce (o szampionat.

50 centów do paru dolarów.na przygotowaniach, nić mówiąc już o glo-
  Powiatowy dom pracy także
ma, większą ludność niż kiedy-kolwiek - posiada bowiem dzi-
siaj 74 gości w przeciwieństwie
do 40 - liczby więźniów w ze-
szłym rokyi o tej samej porze.Liczba aresztowanych za pijań:
stwo wynosi od 23 kwietnia do
28 maja 46, czyli tyleż, ile w ro-
ku 1919.

NEWARK, N. J.
Zawiadomienie

My, -członkowie Stow.Mech, (Pol. z Newarku, Har-
vison, Passaic i Elizabeth, N. J.
 

strzegła takiego, coby mogłó
wzbydzić jej podejrzenie. Przed
samem udaniem się na Spoczy=
nek, p. Me, Martin, rozbierając
się, chciała złożyć do pudełka
swą biżuterję i zauważyła, że
pudełko było próżne, chociaż zo
stawiła w nim biżuterję warto-
ści 7.000 dolarów.
Obszukano natychmiast całe

mieszkanie, ale napróżno, żedne-
go śladu po złodzieżu. Zawiado
miono o kradzieży policję, która
tak samo jak i zarząd hotelu zo
stała zaintrygowaną tajemniczo-
kcią kradzieży.

Pięcioletni chłopiec
zaginał

Już od kilku dni trwają Po-szukiwania i pomimo nagrody
500 dolśrów, ofiarowanej przezrodziców dla tego, kto naprowa
dzi na ślad pięcioletniego Giu-seppe Verotta, wysiłki jak do-
tąd pozostaj gbez skutku. Chło-
piec został porwany zprzed do-mu pn. 354 East 13 ul, jak
 usłyszały coś up ddłogę a podbiegiszy do

UMIEC TANCZYC
Mie aviekajite. |Nineraie
ar mass sour am,nig 30 Are

% powodu wyjazdu do kraju
FR.

w1 zajlegonej sok-> uidetw

Tym pogrodzonym" jest hotel „Ambasa-
dor" przy 31-ej ulicy i Park Ave.,
który został otwarty «od pięciu
tygodni.Pani Duncan Mc Martin, wdo-
wa po bogatym. realnościoweu
zamieszkała z rodziną od kilku-
nastu dni w tym hotelu. W po-
niedziałek wieczorem wróciła z
wycieczki po całodziennej nie
obecności. Drzwi mieszkania za-

- | stały: zamkniętę, i mie nie spo-

gó

 
 

przyp przez
„Czarnej Ręki".
magdją setki chłopców z sąsiedz
twa, szereg. kobiet; prwdmwi;
cielek różnych towarzystw.
Na chwilę zabłysła nadzieja

rodziców, "kiedy. zawiadomiono
ich telefonicznie, że w Weebaw
ken, N. J. znaleziono chłopca,
którego rysopis odpowiadał o-
pisowi. -zaginionego. _Niestety
nie był to synek Verotty. One-
gdaj znowu zawezwano Verotta,
aby zobaczył ciało chłopca, któ-
re znaleziono w rzece Hudson
przy przystani No. 11 West New
York. Okazało się jednak, że

 

W. MATYLKIEWICZ

133 EAST SIÓDMA ULICA

aje swój. olbrzymi zapas biżuterji.

bność

w New Yorku.

chłopcem tym był trzyletni sy-
nek pani Idy Hill, która miesz-
ka w Columbia Yacht Club, na
Hudsonie przy 115 ulicy, który
zgaingt 15 maja.

Rodzice zaginionego ›chłopca.
przeszukali prawie każdy: dom

| w sąsiedztwie, a policja śledzi

nabycia rzeczy po cenie

kosztu,

ruchy każdego podejrzanego 0
należenie 'do „Czarnej Ręki", -
która żąda okupu za syna w
rozmiarze 50.000 dolarów. Ve-
rottowie nie są zamożnymi Judź
mi i żądanej sumy nie byliby w
stanie nigdy zapłacić.

W. poszukiwaniu :policji po- Th

Pewnego rodzaju  nieporozt
mienie jest prawdopodobnie
Etyczna wykradzenia dziecia-

Pożar okrętu

„George Washington",

We wtorek: wieczorem z nie-

wiadomych powodów wynikł

pożar na okręcie „George Wa-

shington", który stał w przysta-

ni w Hoboken. Pomost oraz

pokłady A i B zostały uszko-

dzone. + j

„George Washington" jest bi.

storycznym okrętem. Należał

kiedyś do Niemiec, później odwo

ził prezydenta Wilsona wraz ze

świtą na wersalską konferencję

pokojową.
Obecnie znajdował sig. dry-

docku Tietjen & Lang, gdzie

dokonywano przeróbek, miał on

bowiem być, pocztowo-pasażer-

skim okrętem, kursującym

przez Atlantyk do Southampton

i Bremen. Oddanie okrętu dla

Inited States Mail Steamship

Qoxąpany migło się odbyć 4-go
ipca.
Wobec pożaru ukończenie po

prawek i reperacja będzie opóż-
nioną. Zdaniem dyrektora
kompdnji roboty przeciągną się
do 30-go: lipca,
Szkody naprędce obliczone

wynoszą 50.000 dolarów.

TrentaN. J.
Liczba mieszkańców tutejszego

więzienia wzrasta
Prohibicja wcałą nie zmniej-

szyła liczby więźniów, o czem
świadczy statystyka rozmaitych
więzieni. Z Mercer powiatowe-
go więzienia dowiadujemy się,
że znajduje się tam obecnie wię
cej więźniów, aniżeli o tej sa-
mŁpox-u w latach w 4920 albo
1919, Dzisiaj jest tam 85 wię-
źniów, podczas kiedy w zeszłym
roku było tylko 38, a dwa łata

   temu: 39. Obecnie jest więcej
więźniów, niż kiedykolwiek za

wzywatny kich członków
wymienionych filji, oraz dele-
gatów. zjazdu w Toledo,, O., na
ogólne zebranie, które się odbę-
dzie w niędzielę /dnia 5 czer-
wea o godz. 10¢) rano w Pol-
skim Klubie Oświatowym, pn.
255 Court ul., w Newarku.

Proszeni są również członko-
wie innych filji tak ze stanu no-
wojorskiego jak i New Jersey.

8. Zarzycki,
K. Niwiński,
W. Pawlak,
3. Marczewska,
J. Macek, -!
3. Kolaski,
R. Wyszyński,
A. Sadowski,
P. Sawieki,
A. Wianecki,
H. Iwanicki.

BACZNOSC GLEN COVE,
LONG ISLAND I OKO-

LICA!

Obywatelski - :urządza wielki
wiec agiłacyjny dnia 8 czerwca
1921 roku, na sali Neighbour-
hood, o godz. 8ej wieczór.
Rodaki i rodaczki! - Oby

watele
pragną, aby polacy w Ameryce
byli szanowani, aby nie kiero-
wali nami obcy, jako narzę-
dziem swym, Ale dlatego trze-
ba pozbyć się tej. ciemnoty, -
która nas wiodła i wiedzie d

Klub Polsko - Amerykańsko- |

pochodzenia polskiego/

sowania, i tym, podobnych rze-

zy. „
Wstep wolny. Kolekty żad-

nej nie będzie.
r Komitet:

J. Słowikowski,
Czaplicki,

TOW. OBYWATELI MIASTA
LEŻAJSKA

DROBNE OGŁOSZENIA
ADV.

 

FARMY 'RÓŻNEGO GATUNKI
w stanach New York, New:

Jersey i Connecticut
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OLACZCIE, a be-
dzie wam otwo-
rzono". Ogłąszaj-
cie swe interesa

w „Nowym Świecie", a prze-
konacie się, że to się opłaca.
 

 

wiv lo kaja. Inieree !!,;
rpa, bcs

City, £.'Kenige to

mie dom i4
wobidele inh lia
fnek, 198 Mall Ave

Brooklyn

 
Towarzystwa Samopomocy

byłych obywateli miasta Leżaj-

ska zaprasza wszystkich zainte

resowanych na zebranie, które

odbędzie się 4 czerwca o godz.

5ej popołudniu w Domu Naro-

dowym przy Pennsylvania Av

w Brooklynie, celem zadecyd

wania sprawy wysyłki pienię-

dzy, które dotychczas zostały

zebrane.

+ K. Markiewicz, prezes.

SKI. PRZYSPIESZONA

"Nareszcie doczekaliśmy .si

stałej komunikacji _pocztowo-

pasażerskiej pomiędzy Nowym

ską flagą. Olbrzymi okręt pa-

sażetski „Józef Piłsudski" od.
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ware wate
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 chodzi wprost. tlo .Gdafiska]

15-g0 czerwca, zabierając ze w!

tysięcy towarów, Ładunek o-

krętu składa się z półtora tysią-

ca ton mąki i kilka śet pak to-

warów, a Szczególnie żywności,

wysłanej przez polaków amery-

kańskich. Ktoby chciał wysłać

paki lub kartę okrętową dla

krewnych, iech zaraz pisze do:

Polish Navigation Co, Inc.»

1819 Broadway, New -York,

N. V, lub najbliższego agenta

kart okrętowych.

„-. (Adv.)

NIE ZAPOMINAJCIE O GŁOD

NYCH DZIECIACH 1 SIERO-

TACH W POLSCE

bą koło 1000 pasażerów i kilka| 
PO 1 RZEBA zal :do cxyst-

db =- %
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czenia i ,floor" - dziewcząt;

do»roboty przy koszulach, -

Bernstein Collar Co., 254 Wal-
(46laboutSt., Brooklyn

PRASOWACZEK

doświadczonych do reeznie ro-|%

bionych bluzek

WEIL & WEL
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Irarenparzy®

ZABAW - 

tychczas, -My, polacy na ziemi

Waszyngtona mamy pełne pra-

wa: wolność słowa, wolność

druku, nietykalność osobistą, -

możemy czytać, co nam się spo-

doba, możemy się organizować,

a (o nam jest bardzo potrzeba,

i nikt nie ma prawa powiedzieć

 

29 staje, -- Pomesie, N. 3 , Narodowy Te
air ,Nevele!" urząd

POTRZKDA kobiet do roboty
jej do e) reno. Dobre spl

Zgłośić się: Yellin,

DO SPRZEDANIA
Yor SALE

  
hunoryitzeme! w

# Gaines, -
fw. Alcjaego Gougnal urzedne
phage w Liberty ark, Astoria,

1

t

# Overven, - Wrdaiat Krawiecki Stow
Meek. Pol. ursadan. pllaik w College
Post, N. X, pny Planene) Are. i
Panerse) ul. 

że ham to się nie należy. Garść

ludzi niezależnych stanęła w 0-

bronie tych praw i pragnie, aby

szerszy ogół zrozumiał ich usi-

łowania.

W tym celu właśnie urządze-

my wiec, na który. zapraszamy

was rodaczkii rodacy.

Na wieci tym wygłoszą mo-

wy goskonali mówcy z New

Yorku na temat: „Jaką korzyść

przynosi klub polskich obywa-

tel", .>

   ostatnie 10 lat, z wyjątkiem cza»

sów; w których internowano cu

dzoziemców i dezertyrów.

Dowiecie się również, jak za

wasze głosy brano setki dola:

rów a was prowadzono do gło-
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$350 do $400 miesięcznie |

 Dlaczego nie wył

1, którzy: mans
met

Je ow.

Doświadczenie nie potrzebne |-
zgłoście się do naszego sklepu. _1

yo miernie
tamy, jet sapie -

BENSON CAMERA CO,

25 Delancey St., New York. |
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